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jącycli sp raw am i le g is la ty w y  k ra jo w i 
oddanem i. I  w tym  punkcie  m ężow ie 
zau fan ia  p o zo sta li p rzy  źądau iu  r e ­
zo lucji.

Co do l i te ry  g) rezo lucji p rzychy la  się 
rząd  do u d z ie le n ia  sejm ow i p raw a uchw ala­
n ia  u staw , m ający ch  się  w ydać w celu p rze ­
p ro w a d ze n ia  zasadn iczych  ustaw  państw a o 
pow szechnych  p raw ach  o b y w ate li, o w ładzy 
sędziow sk iej i w ład z y  rządow ej i w ykonaw ­
czej, ty lk o  o ty le , o ile  u s ta w y  ta k ie  odno­
s iły b y  się  do p rzedm io tów , w  k tó ry ch b y  
sejm  w moc innych  postanow ień  m ia ł w ła ­
dzę u staw odaw czą.

L ite ra  h) rezo luc ji żą d a ła  d la  sejm u u- 
s taw o d aw stw a o p rzedm io tach , odnoszących  
s ię  do obow iązków  i stosunków  naszego  
k ra ju  do in nych  k ra jó w  m onarch ii.

O d p o w i e d ź .  N a to  ż ą d an ie  
R a d a  m in istrów  n ie p rzy sta ła .

W  literze  i) rezo lucji, sejm  żąd ał d la  
siebie całego u staw odaw stw a gm innego bez 
ogran iczen ia , k tó reby  w ypływ ało  z a r ty k u łu  
4go zasadniczej ustaw y  o pow szechnych p ra ­
w ach obyw ateli.

O d p o w i e d ź :  R ząd się  p rzychyla.
P u n k t IV . rezolucji sejm owej żą d a ł, a- 

żeby na pokrycie  w ydatków  adm inistracji, 
sądow n ic tw a , w y zn a ń , ośw iaty , bezpieczeń­
stw a publicznego i k u ltu ry  kra jow ej, w y d z ie ­
loną by ła  z funduszu p ań s tw a  do rozpo rzą­
dzenia sejm u k w o ta , r z e c z y w i s t y m  p o ­
t r z e b o m  odpow iedn ia , i ab y  ta  sum a by ła 
w y ję tą  co do szczegółów  je j użycia z pod 
zak resu  d z ia łan ia  R ady  państw a.

O d p o w i e d ź :  M inisterstw o p rzy ­
sta je  jed y n ie  na to, ażeby  do rozporzą­
dzen ia  sejm u oddaną b y ła  ty lko  kw o ta  
n a  w y d a tk i w  tycb przedm iotach, k tó re  
m ają należeć do le g is la tu ry  sejm ow ej, 
w ięc na szko ły , za k ła d y  w ychow ania, 
d ro g i, budow le w odne i k u ltu rę  k ra jo ­
w ą. K w ota ta  m iałaby  być ustanow io­
ną w pew nym  proceneie od podatków  
bezpośrednich, obliczonym  podług p rz e ­
cięc ia  z k ilku  la t ostatn ich .

J a k  w e w szystk ich  p u n k ta c h , ta k  
i w tym  obstaw ali m ężow ie zau fan ia  
p rzy  żąd an iu  rezolucji sejm ow ej.

Ż ądano  w punktach  5. i 6 rezo lucji se j­
mowej : ażeby  dobra k ra jow e nasze p rz y łą ­
czone zosta ły  do funduszu  krajow ego jak o  
w łasność k ra ju ,  i ażeby  k ra jo w e  żupy  solne 
n ie m ogły  być ani sp rz e d a w a n e , ani zam ie­
n ia n e , ani obciążane bez zezw olenia sejm u.

O d p o w i e d ź .  R z ąd  p rzy ch y la  się 
do tego  żądania.

Ż ądan ie  zaw arte  w  punkcie 7 rezo lu ­
cji : sąd  najw yższy  i k asac y jn y  znajdow ać 
się ma w  k raju .

O d p o w i e d ź :  M inisterstw o może 
p rzy stać  jed y n ie  na osobny senat g a l i­
cy jsk i p rzy  sądzie najw yższym  w  W ie­
dniu.

W  punkcie  8. rezolucji zaw arte  je s t ż ą ­
danie, iż k ra j nasz ma o trzym ać za rząd  od­
p ow iedzia lny  p rzed  sejm em  w sp raw ach  a d ­
m in istrac ji w e w n ę trz n e j, sp raw ie d liw o śc i, o- 
św ia ty , bezp ieczeństw a publicznego i k u ltu ry  
k ra jo w e j, o raz m in istra  w  R adzie korony. 
M ężowie zau fan ia  w yjaśn iali ten  p u n k t tym  
sposobem  , iż do zarządu  k ra jow ego  m ieliby  
ta k że  należeć sp raw y  w y z n a ń  i że m inister 
w  R adzie  korony , m iałby m ieć naczelne za­
w iadyw an ie  tem i sp raw am i galiey jsk iem i,

może być ju ż  te raz  ustanow iony oso­
bny re fe re n t ja k o  naczeln ik  sekcji dla 
sp raw  galicy jsk ich . Może być już  te raz  
m ianow any osobny m in iste r bez tek i, 
zasiadający  w  R adzie m inistrów , k tó re ­
mu b y ły b y  udzielane a k ta  sp raw  g a li­
cyjskich  ze w szystk ich  m in iste rstw , s ta ­
łe  zaś u rządzenie osobnego za rząd za ją ­
cego m in iste rstw a d la G alicji, nastąp i 
dopiero po zaw arciu  ugody.

2. L iczbę sp raw  adm in istracy jnych , w 
k tó rych  rek u rsa  do m in is te rs tw a są  dozw o­
lone, należy  w m iarę  m ożności już te ra z  o- 
g raniczyć.

O d p o w i e d ź .  Z tern zgadza się  
rząd  o ile ustaw y  dopuszczają , w  szcze­
gólności zaś zg ad za  się  na og ran icze­
nie rek u rsu  contra hinas con forn m {p rze­
ciw  dw om  jednobrzm iącym  orzeczeniom .)

3. S ankcjonow anie  ustaw , p rzez sejm  
uchw alonych.

O d p o w i e d ź .  W  sankcjonow aniu  
ustaw  szkolnych zachodzą trudności, 
szczególnie z tego  pow odu, źe d la  w y ­
konan ia  tych  ustaw  po trzebne są  w y ­
d a tk i, k tó rych  p o k ry c ie  nie je s t obm y­
ślone w budżecie.

N a u w a g i, przez m ężów zau fan ia  
cz y n io n e , źe chociażby u staw a  by ła 
san k cjo n o w an ą, w ykonan ie m oże być 
w strzym anem  aż do uchw alenia p o trze­
bnego fu n d u sz u , od rzek ł m in is te r, że 
R ad a  m in istrów  nie m ia ła  jeszcze czasu  
rozbierać szczegółow o tych ustaw , roz­
b ierze je d n ak  ta k o w e  w  najk ró tszym  
czasie i uczyni co będzie ty lk o  możli- 
w em , w zględem  ich sankcjonow ania,

4) Z ap row adzen ia  ję z y k a  polskiego jako 
urzędow ego w służbie w ew nętrznej w un i­
w ersy te tach  lw ow skim  i k rakow sk im .

O d p o w i e d ź .  W zględem  u n iw er­
sy te tu  k rak o w sk ieg o  m in iste rstw o  p rzy j­
muje. N a un iw erzy tec ie  lw ow skim  ma 
być profesorom  dozw olone t e r a z  j e ­
s z c z e  używ anie ję z y k a  po lsk iego  i 
n ie m ie ck ie g o , a  to  z p rzy czy n y , iż są 
jeszcze p ro feso row ie , n ieum iejący po 
polsku.

5) P o lec ić , aby  na un iw erzy tec ie  lw o­
w sk im  wolno było sk ład ać  rygoroza w języku , 
po lsk im  lub rusk im .

O d p o w i e d ź .  N a te raz  jeszcze m i­
n isterstw o nie p rz y s ta je , gdyż jeszcze 
n iek tó rzy  profesorow ie są  N iem cy, a  u- 
sunąć ich n a ty c h m ia s t, s ta tu ta  uniew er- 
sy teck ie  nie pozw alają .

6) O bsadzić w aku jące  posady  profesorów  
n a  un iw ersy tecie lw ow skim  a  w  szczególno­
ści m ianow ać profesorów  p row izorycznych , 
w y k ład a ją cy c h  po po lsku  lub ru sku , stałym i.

O d p o w i e d ź .  S p ra w a  ta  trak tu je  
się  te raz  w m in iste rstw ie  ośw iaty  i 
będzie za ła tw ioną podług  życzeń mę 
żów zau fan ia .

Z w olnienie insty tucji ska rbkow sk ie j od 
obo w iązku u trzy m y w an ia  sceny niem ieckiej.

O d p o w i e d ź .  Na te raz  nie może 
uw olnić zupełnie, ale s ta ra ć  się  będzie 
o zredukow anie liczby dni p rzedstaw ień  
niem ieckich  i o w yznaczen ie rocznej su ­
m y d la  te a tru  n iem ieckiego.

D ział prawodawczy (rezolucja).
1!. Sejm  stanow i w y ł ą c z n i e  o sposobie 

w y b o ju  do R ady  państw a.

O d p o w i e d ź .  O tym  punkcie w 
R adzie m inistrów  objaw iły  się dw a zd a­
nia. J e d n o :  W ybory  do R ad y  państw a 
m ia ły b y  być bezpośrednie. L iczbę d e le ­
gatów  oznaczyłaby  R ad a  państw a. Sejm  
uchw alał by o sposobie ich w yboru, a 
zarazem  zrzek łb y  się  w yboru z sw ojego 
w łasnego g rona. N atom iast sejm  o trzy ­
m ałby  praw o nieograniczone uchw alan ia 
o sw oim  w łasnym  sk ładzie  i o swojej 
o rdynacji w yborczej. D r u g i e .  Sposób 
w yboru  delega tów  do R a d y  państw a ze 
sejm u by łb y  sejm ow i zostaw iony w  zu­
pełności, lecz na w y p ad ek , g d y b y  sejm  
w yboru  odm ów ił, pozostałoby rządow i 
praw o rozp isan ia w yborów  bezpośrednich .

U w a g a .  M ężowie zau fan ia  obsta­
w ali p rzy  m yśli rezolucji, w ięc i p rze ­
ciw  ew entualnym  bezpośrednim  w ybo­
rom . P anow ie G ołuchow ski i Z iem ia! - 
k ow sk i tłu m aczy li, że nie by łoby  p rze­
ciw  duchowi rezolucji sejm ow ej, gdyby  
w  razie  odm ow y sejm u rozpisano b ez­
pośrednie w ybory. N ajzupełniej zap rze ­
czam y zdaniu  tycb panów , g d y  słowo 
w rezolucji: w y ł ą c z n i e ,  inaczej mówi, 
a  z stenograficznych sp raw ozdań  p rze ­
konać się m o ż n a , iż w łaśn ie przeciw  
ew entualności w yborów  bezpośrednich  
słow o to „w y łączn ie“ zostało w  popraw ce 
dodane.

P u n k t I II . lit. a) rezo lucji ż ą d a jąc y  d la  
se jm u u s ta w o d aw stw a  o u rząd zen iu  Izb  i 
o rganów  hand luw ych  zo s ta ł p rz y ję ty  przez 
m in iste rstw o .

L ite ra  b) żąd a  d la  sejm u u s ta w o d aw ­
stw a , w zg lędem  zak ład ó w  k red y to w y c h  i 
zabezp ieczen ia  b an k ó w  i k a s  oszczędnośc i, 
z w y ją tk iem  banków  em itu jących  zn a k i p ie ­
n iężne .

O d p o w i e d ź .  P rz y ję to  z tern o- 
g ran iczen iem , ażeb y  to  u staw odaw stw o  
w y k o n y w an e  by ło  w g ra n ie a b  p o ­
w szechnych  ustaw  hand low ych .

L ite ra  e) u s taw o d aw stw o  o p rz y n a le ż ­
ności.

O d p o w i e d ź .  N ie m oże rzą d  
p rzy z n ać  sejm ow i.

L ite ra  d) ż ą d a , ażeby  sejm owi p rzysłu - 
żało ustaw odaw stw o  co do szk ó ł w szy s tk ich  
i eo do un iw ersy te tów .

O d p o w i e d ź .  R ząd  p rzy sta je .
L ite ra  e), rezo lucji żąda  d la  sejm u u- 

s taw o d aw stw a  w  p rzed m io tach  p ra w a  k a rn e ­
go i po licji k a rn e j, n iem n ie j u s ta w o d aw stw a  
co do p ra w a  cyw ilnego  i górn iczego .

O d p o w i e d ź .  R ząd  p rz y s ta je  
ty lk o  n a  to , ażeb y  co do u s ta w o d aw ­
s tw a  k a rn o -p o lic y jn eg o  i p ra w n o -k a r­
nego  i cyw ilnego  w y m ien ione  b y ły  
szczególne p rzed m io ty , k tó ry ch b y  u s ta ­
w odaw stw o n a leża ło  do sejm u.

M ężow ie zau fan ia  o b staw ali p rzy  
ca łem  u staw o d aw stw ie  w m yśl rezo lu ­
cji sejm ow ej i dow odzili po trzeb y  tego  
u s ta w o d aw stw a  d la  se jm u speeja lnem i 
s to sunkam i k ra ju  naszego .

L ite ra  / )  rezo lucji żąd a  d la  sejm u u- 
s taw o d aw stw a  o g łów nych  za ry sach  o rg a n i­
zacji w ład z  sądow ych i a d m in is tra cy jn y c h .

O d p o w i e d ź .  R ząd  p rzy c h y la  
s ię  do u d z ie le n ia  sejm ow i u s taw o d aw ­
s tw a  o o rg an izac ji ty lk o  w ład z  a d m i­
n is tra cy jn y c h  i to ty lk o  o ty le , o ile  
b y  szło  o o rgan izac ję  w ładz zaw iadu-

k tó re  nie b y łyby  oddane zarządow i k rajo  
wemu.

O d p o w i e d ź .  M inisterstw o nie 
p rzysta je  na żądany  w rezolucji zarząd  
krajow y sejm ow i odpow iedzia lny , m ia ­
now icie nie chce nam iestn ika  czynić o d ­
pow iedzia lnym  sejm owi. D ozw ala na 
połączenie W ydzia łu  krajow ego z n a ­
m iestnictw em  do zaw iadyw an ia  s p ra ­
w am i , k tó re  b y ły b y  przedm iotem  u s ta ­
w odaw stw a krajow ego. B yłoby u stan o ­
w ione pod przew odnictw em  nam iestn ika, 
koleg ium  sejm ow i odpow iedzialne za 
sp raw y, do sejm ow ego zak resu  należące. 
U chw ałam i tego kolegium , by łby  nam ie­

s tn ik  zw iązany.
K ażdy  szef d ep a rtam en tu  w  tem  

koleg ium  m iałby  kon trasygnow ać ro z ­
porządzenia, w zak res jego  d epartam en tu  
w chodzące.

M inisterstw o zgadza się ta k że  na 
ustanow ien ie w W iednin w ładzy  cen­
tralnej (m in isterstw a krajow ego), odpo­
w iedzia lnego  zarów no z innym i m in i­
stram i R adzie  państw a W ładza ta  m ia ­
łaby  najw yższe zaw iadyw anie  w szyst- 
kiem i sp raw am i w punkcie 8. rezolucji 
w ym ienioneiui, do le g is la tu ry  R ady  pań ­
stw a należącem u

M ężowie zaufania obstaw ali przy  
całym  punkcie 8. ja k o  najw ażniejszym  
dla k ra ju  naszego.
Z wiadomości, którąśm y otrzym ali 

ze źródła autentycznego, nie możemy 
jeszcze uważać oświadczenia p. m inistra 
przy rokowaniach z mężami zaufania 
jako  ostateczngo słowa rządu, gdyż p. 
prezydent ministrów był zdania, że 
szczególnie pod względem ustawodaw­
czym, zakres działania sejmu mógłby 
być jeszcze zwiększony nad tę miarę, 
k tórą w skazał w swoich oświadczeniach.

0  słowie ostatecznem (rząd u  d o ­
wiemy się zapewne z mesażu lub re ­
skryptu  m inisterjalnego, który będzie 
udzielony sejmowi przy jego otwarciu, 
i w którym  mają być wskazane bliżej 
punkta rozszerzenia autonomii k ra jo ­
wej.

Od tego mesazu lub reskryptu  za­
leżeć bodzie dalsze postępywanie sejmu

O d  Administracji.
Przedpłata na „G-azetę Naro­

dową" w ynosi:
Na prowincji z przesyłką p ocztow ą : 

na cztery miesięcy, tj. od 1. czerwca do 
końca września 1870 6 złr. 7 0  ct*

od l.czerw cad o k o ń ca lip ca3  „ 40 „ 
kw artalnie . . 5 ,, —  „
miesięcznie . . 1 „ 7 0  „

W e L w o w ie  bez przesyłki p ocz tow ej:
kw artalnie . . 3 złr. 75 ct.
miesięcznie . • 1 >> 3 0  „

P rzedpła ta przyjmuje się tylko 
do 1 i 16. każdego miesiąca.

Rokowania wiedeńskie

Wczoraj podaliśmy pod rubryką 
L w ó w ,  według wiedeńskiej lagespresse 
odpowiedź m inisterstw a na żądania, 
przedstawione przez mężów zaufania. 
Dzisiaj nadesłał nam korespondent 
nasz z Wiednia autentyczny odpis żą­
dań, k tóre przedstawili mężowie zau­
fania, i z autentycznego źródła zaczer­
pniętą odpowiedź rządu. Pokazuje się, 
iż lagespresse nie była dosyć dokładnie 
poinformowaną i niejasno lub nawet 
mylnie różne punkta odpowiedzi przed­
stawiła. Umieszczamy i żądania i od­
powiedź poniżej. Wyświecają one do­
kładnie cały przebieg rokowań, i stan 
obecny tej sprawy. Spodziewamy się, 
że będziemy mogli jeszcze podać i re­
plikę dokładną na odpowiedź m inister­
stwa, nad k tó rą to repliką według 
wczorajszego naszego telegram u w tym  
i przyszłym tygodniu m ają się odby­
wać narady ministrów. Żądania mę­
żów zaufania, jak  to  już wczoraj nad­
mieniliśmy, rozpadają się na dwa dzia­
ły. Pierwszy zawiera rzeczy, k tóre mi­
nisterstw o w drodze adm inistracyjnej 
może już spełnić zaraz, drugi zawiera 
sprawy, k tó re w drodze prawodawczej 
przeprowadzić trzeba.

Dział administracyjny.
I. ż ą d a n i e .  P ók i nie n as tąp ią  zm iany u- 

staw , dozw alające zaprow adzenia za rząd u  k ra ­
jów  ego sejm ow i odpow iedzialnego żądanego  w 
rezolucji—  m iałby  w R adzie m inistrów  być n- 
stanow iony m in ister d la  G a lic j i , obyw atel 
k ra jow y , m ający  stanow isko n iezależne, k tó ­
ryby  p rzy ją ł zaw iadyw anie  sp raw am i g a liey j­
sk iem i, należącem i obecnie do zak resu  m ini­
s te rs tw  sp raw  w ew nętrznych , w yznań , ośw ie­
cen ia i bezp ieczeństw a publicznego, ro ln ic tw a 
i spraw iedliw ości, i z k tórym  m ieliby  poro­
zum iew ać się inni m inistrow ie (skarbu  i h an ­
dlu) w spraw ach , k tó re  jego  zaw iadyw aniu  
n ic  u leg ają  a  do G alicji się odnoszą.

O d p o w i e d ź  m i n i s t e r s t w a .
W  m inisterstw ie sp raw  w ew nętrznych

długów?, ab y  nie k ła ść  n a  k a rb  dzisiejszych 
czasów  w yłącznie k łopotów  m aterja lnych , ja k ie  
się  z n a jd u ją  na dn ie w szystk ich  politycznych 
i spo łecznych  zadań.

N ie dziw  w ięc , źe w obec częstych roz­
ruchów , zak łócających  p o rząd ek  i spokój pu ­
b liczny, do k tó rych  w yłącznic k la sa  robo tn i­
cza d o sta rcza  m aterja łu , enąueU w k w cstji so­
cjalnej s ta je  się  bardzo a  bardzo  nag lącą  
koniecznością —  i dzisiejsze m in isterjum  p a r­
la m e n ta rn e , je ś li szczerze m yśli o u g run to ­
w aniu  w olności w e F ra n c ji , nie pow inno 
spuszczać z oka sum iennego zb ad an ia , j a ­
k ich  za rad czy ch  środków  należy  się  chw ycić, 
aby  zw ięk szy ć  dob roby t robo tn ika , i położyć 
k res  „zrmowom,“ k tó re  ja k  św iad czą  sm utne 
w y p ad k i w  A ubin, R icam arie , Sheffield , Creu- 
zot i  t . d ., ty lk o  rozlew em  k rw i i nadm iarem  
niedoli ty ch że  robo tn ików  się  kończą.

O św ia ta  zanad to  m ało je s t  je szcze  roz- 
k rzew io n ą  w e F ra n c ji , b y  m asy czem innem  
m ogły się  k ie ro w a ć , ja k  ty lko  in sty n k tem  i 
nam iętnością . N iejasne poczucie p ra w a , ja k ie  
one p o s ia d a ją , w y sta rc za  im  za ledw ie do 
w y ro b ien ia  p rz e k o n a n ia , że pozycja  ich je s t 
n ie n o rm a ln ą , lecz nie je s t  do ty ła  sam ow ie- 
d n em , b y  m ogło się  sform ułow ać w  w y ra że ­
nie pew nych  żą d ań  i tendeneyj.

P rz y  tak ie j zaś sy tuacji, rozum  zaw sze 
u stępu je  m iejsca nam iętności, ta  zaś odw ołuje 
się do s iły , ja k o  do najpotężn ie jszego  a rg u ­
m entu  ; i w  tem  w łaśnie je s t sek re t, d la  cze­
go te raźn ie jsza  dem okracja rad y k a ln a  ta k  d e ­
spo tyczną je s t w sw ych zachceniaeh, g w ałto ­
w n ą  i rew olucyjną w środkach  ; każd e  zaś 
stronnictw o, k tó re  zam iast dyskusji, p raw em  
p ię śc i p ropagu je sw e zasady, n ie  ty lk o  p rze ­
strasza , a le  zarazem  w strętnern  się sta je .

W ielu  uczonych, ja k  p. Rossi, Leon F au- 
cher (no tu ję naw iasow o że N apoleon I I I .  m a być 
tego zdan ia) ośw iadczają się za nadan iem  ro ­
botnikow i pew nego udziału  w  zyskach , c ią ­
gn ię tych  z p rzedsięb io rstw a, przy  k tó rem  ta ­
kow y p ra c u je , w idząc w  tem  najła tw iejszy  
śro d ek  u tw orzen ia  m u drogi do dobrobytu . 
D o k try n a  ta  n ap o ty k a  n a tu ra ln ie  na ty s iąc e

Kwestje społeczne.
W  natło k u  politycznych i społecznych 

k w esty j, ag itu jących  zachodnią E u ro p ę , w po­
śród w znaw iających  się  codziennie trudności 
w  stosunkach  robotniczych i n ieustannych  
objaw ów , św iadczących , że k o b ie ta  nie je s t 
zadow oloną ze sw ej w społeczeństw ie roli; 
w obec tych  w szystk ich  p y ta ń , rów nie w a­
ż n y ch , a  jed n ak o w o  za w ik ła n y eh , m ających  
do w alczen ia bądź z isto tnem i trudnościam i, 
bądź też  z zakorzenionem i p rzesądam i, tru - 
dnoby było  dać p ierw szeństw o  którem ukol- 
w iek  z n ich , gdyby  nie ten  w zg ląd , że na 
dn ie  w szystkich  nieszczęść ludzkich , leży  kw e- 
s t ja  p o w s z e d n i e g o  c h l e b a ,  i że ona to  
s treszcza  w sobie w szy stk ie  w aru n k i postępu 
i  w olności.

W  w yp ad k ach  bieżącego m ie s ią ca , pó ł­
to ra  m iliona n ie ,  w yjęto  z u rn  w yborczych 
ira n c u z k ic h , na k tó rą  to liczbę przynajm niej 
je d e n  m ilion przez w arstw ę robotniczą 
w rzuconym  został. O bjaw  teń zanadto  je s t  w i­
docznym , ab y  po trzebow ał kom entarzy , i słu ­
sznie pow iada p. G ućroult, redak to r O pimon  
natioiude, „że k la sy  robotnicze n ie ty lko  zn ie­
chęcone .są do rządu , p rzeciw ko którem u wo- 
tu ją ,  a le  rów nie n ieznośną je s t d la  nich ta  
sy tu a c ja , w  ja k ie j ich s taw ia  dzisie jsze praw o 
spo łeczne .11

Jed en  z najsław niejszych  m ężów  stanu  
obecnej e p o k i, m in iste r G ladstone, p rzepo­
w iedzia ł w  dość rozgłośnej w sw ym  czasie 
m o w ie , że w iek  X IX . o trzym a w  historji 
n azw ę w ieku  robotników . W skazu je to ,  ja k  
w ażne  m iejsce pom iędzy  zadan iam i obecnej 
e p o k i, zajm uje k w estja  p rac y  i zarobku.

D ążność do abso lu tnej rów ności, chim e- 
ryczne p ro jek ta  p rzebudow an ia  społeczeństw a 
egzystow ały  w e w szystk ich  w iekach  i pod 
ro*maitemi k lim atam i. D ość w spom nieć zw y ­
czaj podzia łu  ziem i w pew nych  odstępach  
czasu, egzystu jący  u żydów , ja k  rów nież t r u ­
dności, p rzez  k tó re  s ta ro ż y tn y  R zym  przecho­
d z ił, z pow odu p raw  ag ra ry jn y c h  i k w estji



,ps s traco n y  —  a  n iem a n aw et gdzie po- 
zukać  za d o ść u czy n ien ia ! G dy je d n ak  i do 

cego znajdzie się d ro g a , w iele po trzeba czasu 
n a  w y k o la tan ie  sp raw ied liw ości, p rzez co o- 
czyw iśc ie in teresa osobiste i krajow e w iele 
tra c ą .

N iedawno tem u ksiądz obrz. lać., opatrzo ­
ny  w szystkiem i dokum entam i i paszportem , 
chciał się udać do M oskw y w  pilnych in te ­
resach fam ilijnych. K onzul w B rodach odm a­
w ia mu podpisania paszportu , podając w zgląd  
te n , iż dla p rzejazdu  przez g ran icę  m oskiew ­
ską, księdzu  po trzeba pozw olenia m iniste- 
rjum  petersburgsk iego . K siądz m usi w ięc w ra ­
cać , a w ażne in te resa  sw oje oddać chyba na 
wolę losów  !

Z m iejsca tego, z k tó reg o  p is z ę , m ożna 
na W schód, Zachód, Po łudnie ca łą  E uropę i 
ca ły  św ia t z jechać , dotrzeć do A m eryk '. 
A f r y k i , A u stra lii bez najm niejszej p rzeszko ­
d y ^  a tn biednej mili sw obodnie przejechać 
nie można.

G dzieś tam  rozbójnicy zab ija ją  dwóch 
A n g lik ó w : rządy  po sy ła ją  d e p e s z e , floty) 
g ro żąy sd o  odpow iedzialności pociągają, a  w 
tę  n ieszczęsną stronę północy, gdzie w w ieku 
X IX  sn row a siła  w y p raw ia  jeszcze ig raszk ę  
z cz ło w ieczeń stw a, żaden  rzą d  europejski, 
ani naw et społeczeństw o bezpośrednio  tu  
skrzyw dzone nie popatrzy , nie sp raw dzi s ta ­
nu rze czy , nie zap y ta  o p rzyczynę , nie zmusi 
do życia eu ropejsk iego  godnego w ie k u X IX ., 
i pom ija w szystk ie  nadużycia  m ilczeniem . 
N aszem  zdaniem  je s t to hańbą d la  E uropy , 
d la  ludzkości w ieku  X IX . T u ry śc i angielscy  
i francuzcy  jeżd żą  w  g łąb  P ó łn o c y ; chyba 
nic tam  nie sp o s trz eg a ją , jeże li nie pobudzają 
sw ych rządów  do zw rócenia uw agi na tę  
n ieszczęśliw ą część E uropy . My byśm y im  
w ięcej m ogli puw iedzieć , ja k  oni w idzą po­
w ierzchow nie , ale podobno m ylim y s ię , choć 
oni tak że  w ń lzą  dobrze i donoszą to  gdzie 
należyr. ale rząd y  europejsk ie nie m ają śm ia­
łości w ystąp ić  p rzeciw  olbrzym ow i Północy 
i w o lą  sw oją  pow agę okazać ja k ie jś  tam  m a­
łej G rec ji, W ołoszczyznie , słabej T u rc ji , lub 
rozprzeżonej H iszpanii. M ocarz północny" m oże 
w ich obecności robić co mu się podoba.
I  k iedyż  to się odm ien i? !

Z zpgranicy
G dy zw ycięztw o rządu  N apoleoua rozbiło 

w szelką śm iałość n i e p r z e j e d n a n y c h ,  
k tó rzy  dziś sto ją  w  zupełnem  rozstro ju , a 
lew icę skłoniło  do obran ia  innej drogi po­
stępow ania , mniej d la  dynastji n ieprzy jaznej, 
to  jednocześn ie rep rezen tan ci zachow aw czych 
dążeń n ab y w a ją  o tuchy  i s ta ra ją  się skłonić 
rząd  ku ukróceniu  żądań  s tronn ic tw a p o stę­
powego.

W  poniedzia łek  cesarz p rzy jm ow ał w 
T uillerjach  depu tac ję  z dep artam en tu  N ićyre 
k tó ra  w ręczyła m u petycję  opatrzoną 19,000 
podpisów , a po w sta łą  z ag itacji p row adzonej 
przez konserw atyw ne ja k  w idać stronnictw o. 
P e ty c ja  ta  w ym ierzona je s t p rzeciw ko stron 
ni ;twu pokonanem u w plebiscycie : w  niej
to  czytam y m ię lz y  innem i: „Tm w ięcej w ol­
ność się  szerzy , tem  D iebezpieczniejszem  stn- 
ia  się iej nadużycie i tem  w iększe praw o ma 
F ra n c ja  dom agać się od rządu  W C. Mości, 
ab y  inaugu row ał szanow anie w oli narodu. 
S iedm  m ilionów głosów  dom aga się  tego od 
W C. Mości i w ysłuchasz ic r, spodziew am y się 
N. P an ie , albowiem  ośw iadczono w T w ojem  
im ieniu, iż je s te ś  p ra w e m , a jeźli po trzeba 
będziesz ta l  że siłą..1- J a k  więc dnehow ni k a to ­
liccy  p rzesy ła ją  do pap ieża  ad re sy  żądające 
aby  p rzy sp ieszy ł uznanie swej nieom ylności, 
ta k  znów ślepi w w ierności p rzy jacie le  c e sa ­
rza  n ak łan ia ją  g o , ab y  nie zan iedbał użyć 
siły  d la  u trw alen ia  swej p o w ag i, jeże li tego 
okaże  się  po trzeba. P rzed  m iesiącem  jeszcze 
N apoleon nie m ógł m arzyć o tak im  d la  sie­
bie tryum fie a w idząc dość silne w ystąp ien ie  
sw ych n ieprzy jac ió ł, n iepokoił się n iew ątp li­
w ie m ożebnością sw ego upadkn .

W  tym  tygodm u rozpoczuie się zape­
w ne proces p rzed  najw yższym  sądem  w sp ra ­
w ie oskarżonych  o p rzestępstw o  polityczne. 
73 je s t na liście obw inionych, a z tych w ię­
k sz a  połow a je s t trzy m an ą  w" w ięzieniu . J a k ­
ko lw iek  śledztw o w sp raw ie  pow yższej je s t 
już p raw ie  ukończonem , a  try b u n a ł o sk a rża ­
jący  uznał już  isto tę  p rzestęp s tw a, a resztow a­
nia je d n ak  jeszcze nie usta ją  i w  tych dniach 
uwięziono w łaśnie 2 osoby, m ające zw iązek  z 
sp raw ą B e ae u ry ’a.

W  A ng lii, posiedzenia parlam en tu  w inne 
odbyw ać się bez obecności p u b lik i , przepis 
ten jed n ak , ja k k o lw iek  is tn ia ł , nie b y ł w y ­
konyw anym . W  przeszłym  dopiero tygodniu , 
g d y  miano rozpocząć d eb a ty  n ad  k w estją  
należącą do policji le k arsk ie j a to celem  u- 
m niejszenia p rzyw ile jów  p o lic ji , k tó ra  d la  
za rad zen ia  szerzeniu  się chorób sy (ilitycznych 
m a zw łaszcza w m iastach  p rzym orsk ich  dziś 
a rb itra ln ą  w ładzę n ad z o ru , je d e n  z posłów  
szkockich  za żą d a ł, aby o b rady  prow adzone 
bj ły  se k re tn ie . Ż ądanie to  w yw ołało  nie miłe 
w rażen ie , przewodniczący" je d n ak  zadość był 
mu zm uszony uczynić ‘ a w ięc n aw e t sp ra ­
w ozdaw cy dzienn ików  z sali posiedzenia w y­
dalić  się m usieli. O gólne je d ak  oburzen ie po­
zw alało  sądzić , iż w y p ad e k  dość rzadk i już  nie 
pow tórzy  się, a  na dzień  n as tęp n y  publiczność 
zac iek aw io n a  liczn iej je szcze  zg rom adziła  s ię , 
za ledw ie je d n a k  rozpoczęto  o b rad y ; g d y  te n ­
że sam  d ep u to w an y  zw rócił u w ag ę  przew o­
dn iczącego , iż osoby obce zg rom adzen iu  są  
obecne. P rezes zn a la z ł się  w k łopo tliw em  
po łożen iu  żądan iu  m e m ógł odm ów ić, a le  
chw ilow em  m ilczeniem  sp o d z iew ał się, iż n a ­
d a rz y  m u się  sposobność za łag o d zen ia  tej 
sp raw y , i w n io sk o d aw ca cofnie sw e żąd an ie . 
W śród je d n a k  tego  pow stał in n y  członek 
p a rla m en tu  i ja k k o lw ie k  nie u zn aw ał po­
trzeby , n ak azu jące j p ro w ad zen ia  ob rad  t a ­
jem nych  n ie  m niej je d n a k  ja k o  zw olenn ik  
ścisłego trz y m a n ia  się  reg u la m in u  poparł 
postaw ione żąd an ie  a publiczność w ezw aną 
zo, a a przez prezesa  do w y jśc ia  z sa li.

ypa e en je s t dziś p rzedm io tem  d y sk u ­
sji tam ecznego  dz ien n ik ars tw a.

H isz p an ia  w chw ili obecnej sk rzę tn ie  
zajm uje się w yszukan iem  sobie k ró la . P rim  
w liście n ap isan y m  do nieobecnych deputo­
w anych , w ezw a ł ta k o w y c h , a b y  zechcieli ze-

I b rać się  n a  posiedzen ie  k o rtezów  w d n iu  6. 
i czerw ca, na k tó rem  w ażne  p rzed m io ty  przyj ­

d ą  pod o b ra d ę , a m ianow icie  m in iste rjum  
zda sp raw ę  z u siłow ań  u k o n sty tu o w a n ia  
osta teczn ie  rządu .

N a w to rkow em  posiedzen iu  kortezów  
G arrido  w niósł naw et, ab y  n iezw łocznie 
p rzy s tą p ić  do w yboru  k ró la  lub uznać re p u ­
b lik ę  federacy jną . K om isja  w y g o to w a ła  już 
u staw ę  o w yborze k ró la , w ed łu g  k tó re j — 
ro zp raw y  b ęd ą  n a  tydz ień  w przódy  zap o ­
w ie d z ia n e , a do tyczące posiedzen ie  trw ać  
b ędz ie  dopók i w ybór nie n as tąp i. W iększość 
choćby jed n eg o  g łosu  je s t  p raw om ocną P rim  
zam y śla  w ybór k ró la  poddać pod ro zs trz y ­
g n ięc ie  n a ro d u  za pośredn ic tw em  g lo so w an ia  
pow szechnego.

B jskup  fribourgsk i (w w. ks. B adeń- 
skim ) w niósł p ro test p rzeciw ko ustaw ie  od­
dającej pod za rząd  cyw ilny kon tro lę nad fun­
duszam i zak ładów  d o b ro czy n n y ch , zdaniem  
bow iem  p ro testu jąceg o , op ieka  nad  n ieszczę­
śliw ym i w yłącznie kościołow i oddaną być 
w inna.

W  S zw ajearji z pow oda obrad soboru, 
dziennik i dem okra tyczne, stojące w o tw artej 
w alce z stronnictw em  u ltra -k a to lick iem , k tó re  
znaczne posiada w  pew nych częściach H el- 
w ecji w p ływ y, podnoszą po trzebę p rzyp row a­
dzenia do sk u tk u  rozdziału  kościoła od pań ­
stwa,, a  zapew nienia w szelk ie j swobody su ­
m ienia. Le Confedn-e w ychodzący  we F ry - 
bourgu p ierw szy  podniósł owe żądan ie, za 
n m poszły  inne pism a W alk a  ta  je d n ak  we 
F ry b o u rg u  musi być n a jzac ię tszą , bo kan ton  
frybou rgsk i je s t  zam ieszkałym  przez fa n a ty ­
czną ludność kato licką , a dziś jeszcze p raw a  
tam eczne p rzy zn ają  duchow ieństw u k a to li­
ckiem u op iekę nad  ośw iatą, n iedaw no zaś 
m iało ono w yłączne praw o obsadzan ia w szel­
kich posad nauczycieli.

N ow e a spodziew ane ogólnie w e W ło­
szech usiłow anie w yw ołan ia pow stania, zdaje 
się nie pow iodło się. T e leg ram  przedw czo­
ra jszy  bowiem  ze S zw ajearji w ysłany  m ó w i: 
W  Lugano zgrom adzili się w ychodźcy w ło­
scy i w yruszy li nad  jezioro  Com o, lecz w oj­
sko  w łosk ie rozegnało  ich i zm usiło do po 
w rotu  do S zw ajearji, gdzie w w iększej części 
zostali aresztow ani. N ie dość tego. R ada 
zw iązkow a od pew nego czasu s ta ra ją c a  się 
o w zględy  m ocarstw  eu rope jsk ich , zleciła 
n iezależn ie od p ilnego s trzeżen ia  g ran ie  in­
ternow ać w szystk ich  w ychodźców  w łoskich.

E x -k s iążę  m odeński w r. 1859 uw ięził 
cz te ry  osoby po litycznie p o dejrzane , i tr z y ­
m ał ich w  M anfui do 1861 r. U w ięzieni po ­
zw ali go obecnie o w ynagrodzenie, a  sąd w  
M assa skaza ł go na 20 .000  fr., co gdy  sk a ­
zany  nie zapłacił w oznaczonym  czas ie , za- 
sekw estrow ano  pałac  i ruchom ości k sięc ia  
w  P izie .

W zaborze p rusk im  czynią liczne p rz y ­
go tow an ia  do p rzysz łych  w yborów  naszej r e ­
prezen tac ji w sejm ie berlińsk im . K om itet 
zaś przedw yborczy  poznańsk i złożony z pp. 
W ł B en tkow sk iego , W ład . K osińsk iego  i hr. 
Edw . P o n iń sk ie g o , w iuj «1 projektu, u s taw y  
w yborczej p rzez  koło  sejm ow e uchw alonego, 
zanom inow ał już  m ężów zaufai ia  we w szyst- 
stk ieh  pow iatach , dla p row adzen ia  czynności 
p rzygotow aw czych  do w yboru posłów .

D la M oskw y, chcącej p rzyw łaszczyć  so ­
bie op iekę nad  R u m u n ią , now a n ad a rza  się 
sposobność w m ieszania się  je j w w ew nę­
trzne  sp raw y . D ochodzą bow iem  .riadom ości, 
i i  w  B otuszanacli i k ilku  innych m iastach  
na M ultanach, dokonano now e n ap ad y  na 
m ieszkan ia  żydów  i dopuszczono się ra b u n ­
ków , a policja z trudem  zaledw ie zdołała  
p rzyw rócić po rząd ek . W  sk u tek  czego w ielu 
żydów  zm uszonych było  schronić się na B u ­
kow inę.

W  W ilnie , p isze w torkow a Tages Presee, 
objaw iono ponow nie a k t najśm ielszej opozycji 
publicznej p rzeciw  środkom  przem ocy m o- 
skiew skiego rządu . S p raw a  tyczy  się k s ięd za  
dz iekana  Piotrow  ie z a , k tórego  deportow ano 
z pow odu „b u n tu 11 do A rc h an g ie lsk a ; w y w arł 
on bow iem  sw em  bohatersk iem  w ystąp ien iem  
na wszy s tk ie  w arstw y  ludności n ic ty lko  dye 
cezji w ie le ń sk ie j, lecz całej L itw y  w pływ  
ta k  potężnej doniosłości, iż rząd  uw ażał za 
s to so w n e , osłabić ten  w pływ  jakim kolw  i k- 
bądź sposobem . Chwycono się ku tem u środka  
na jgo rszego , gdyż na podstaw ie lekarsk ich  
orzeczeń uznano ks.P io trow icza za cierpiącego 
na um yśle, k tó re  to ogłoszenie publicznie z k a ­
zalnic kościołów  w ileńskich odczytać kazano . 
N astęp ca  ks. P io trow icza  odczy ta ł je  w k o ­
ściele św. R a fa ła , a  w w ezbranem  żałością 
nczuciu sw ojem  w zyw ał w iernych , ażeby  m i­
mo w szelk ich  p rześ lad o w ań  n iezach w ian ie  
sta li p rzy  w ie rze  ojców, o św iad cza jąc  zara- 
zetn. iż o rzeczen ie  le k a rz y  rządow ych  o 
s ta n ie  um y słu  k s ię d z a  P io trow icza je s t  n ik -  
czem nem  k łam stw em , k tó ram u  zap rzecza  u- 
roczyście  i publiczn ie. R ozum ie s i ę , że po 
tem  śm ia łem  w y stą p ie n iu  now ego d z iek a n a , 
M oskw a nie pozw oliła  mu an i chwil b aw ić  
w W ilnie. W yw ieziono  go do P e te rsb u rg a , a  
n iepodobna n aw e t p rzypuszczać , by  go wy 
puszczono z ta m tą d  n a  w olność. K ąc ik  s a ­
m otny  w d a lek ie j SyDerji zn a jd z ie  m szczę 
m ocarz Północny d la  b o h a te rsk ie g o  k a ­
p ła n a  !

Z przem yskiej w y s ta w y  rolniczej.
■ ■ r a e m y ś l  d. 1. czerw ca.

O  W czoraj popołudniu  odbyło  się u ro ­
czyste p rem iow anie odszezególniającycb się 
okazów  p rzy  nadzw yczaj Eeznym  udziale  
publiczności. R ozdaw ał m edale de lega t mini - 
s te rs tw a  hr. R ozw adow ski * jje n e ra ln y  kon iu ­
szy cesarsk i.

N ag rody  o trzym ali n as tęp u jący  w ystaw cy:
Z a  k o n i e :  1. Hr. R ozw adow ski za

w oje kon ie  z M oraniec m edal s reb rn y ;
2. B orow ski Maciej z H u rk a , m edal 

s re b rn y ;
3. K s. S ap ieha A dam , za ang ielsk ie , m e­

dal s reb rn y ;
4. M arceli M asłow ski z D ąbrow icy , 

chociaż m a konie p ierw szorzędnej jakości, 
a ie  że w y staw i! zanad to  m ałą  ich liczbę, ab y

m ożna o sąd zić , czy ca ły  zaw ód ta k  w ycho­
w uje, o trzym ał m edal b ronzow y;

5. Z ygm un t D em bow ski z R okietn icy , 
za dw ie k lacze robocze, m edal b ronzow y;

6. A lfred  hr. P o tock i z Ł ańcu ta , za per- 
szeroDy i rezultaty krzyżowania, z tą  ra są  
koni k ra jo w y c h , lis t pochw alny.

7. Iw an  N o w ak , w łościanin  z Podbuko- 
w iny, za k lacz  sk a ro g m a d ą , nagrodę p ien ię­
żną  (30 zlr.).

Z a  b y d ł o :  Br. M ikołaj R om aszkan  z 
H orodenki za bydło ra sy  Shorthorne i k ra ­
jow e w oły w ypasow e m edal s reb rn y ;

2 . S ap ieha  A dam  z K rasiczyna  za bydło 
ra sy  A ishire m edal sreb rn y ;

3. S te fan  hr. Z am ojsk i z W ysocka za 
bydło  ho lendersk ie  m edal s r e b r n y ;

4. W łodzim ierz hr. D zieduszyck i za 
bydło  ho lendersk ie  z k lucza Z arzeckiego  m e­
dal srebrny ;

5. O staszew sk i Teofil ze W zdow a za 
szw ajcarsk ie  bydło  m edal b ro n zo w y ;

6. P o tock i A lfred  za ho lendry  m edal 
bronzow y";

7. Hr. M ichałow ski z B olestraszyc za 
p iękne rezu lta ty  hodow ania byd ła  rasy  k r a ­
jow ej lis t p o c h w a ln y ;

8. H r. H om pesch z R udn ik  za buhaja 
S horthorn  lis t p o c h w a ln y ;

9. Ja k ó b  P elczarsk i, w łościanin ze W zdo­
w a nag rodę  p ie n ięż n ą ;

10. Ja n  W ojtyńsk i nagrodę p ien iężną 
(po 30  złr.)

Z a  o k  a z y  o w  e z a r  s k  i e. 1. N a 
w szelk ie  uznanie zasługuje ow czarn ia zaro­
dow a hr. F rie sa  z M orawy, a le  że nie k r a ­
jo w a  w ięc w yłączona z konkursu  ;

2. A ntoni Jab łonow sk i za ow czarnię 
zarodow ą w Hujczn m edal s re b rn y ;

3. L udw ik  hr. S k rzy ń sk i za ow czarnię 
zarodow ą w H arcie m edal b ronzow y ;

4. H r. L anckorońsk i z 'Chodorow a za 
hodow lę ow iec na w ełnę m edal s r e b r n y ;

5. S k rz y ń sk i ze S trzyżow a za ow ce na 
w ełn ę  lis t pochw alny.

6 R om aszkan  z H orodenki za b aran y  w y­
pasow e lis t pochw alny.

Z a  t r z o d ę  c h l e w n ą .  1. P . L isow sk i 
z W ięckow ie za w ieprze rasy  Y orksh ire  m edal 
bronzow y;

2. B reuer z M alczyc za rasę  E ssex  lis t 
pochwalny".

M a s z y n y  r o l n i c z e .  1. P. B ayger za 
m łócarn ię  do kuniczu, m edal srebrny;

2. B rigiiam  & B ickerton  za żn iw iarkę 
m edal sreb rny  ;

3. D ornw ald  z U jkow ic za m łynek  do 
rob ien ia jag ie ł, m edal sreb rny  ;

4. E liasiew icz z T arnow a za trosk liw ość 
i dokładność w ykonan ia w yrobów , m edal 
s r e b rn y ;

5. Hr. K onopka z M ogilan za seg reg a to r 
do czyszczenia zboża z g roszku (d la  m ałych 
gospodarstw ), m edal s reb rn y ;

6. P( tefse im  z K rakow a, za postęp  w 
udoskonalen iu  sw oich fab ry k a tó w  i za s ik aw k i, 
m edal s re b rn y ;

7. S chum an  ze L w ow a za zasłu g i oko 
ło p o d n ie s ien ia  te j g a łęz i p rzem ysłu  w k r a ­
ju  m edal s r e b r n y ;

8. S zum lakow sk i z O paw y za  a p a ra t  
g o rz e ln ie z y ;

9. K o lla t z J o d ło w e j;
10. K o n o p k a  z M ogilan ; i
11. fa b ry k a  w  Z arzeczu  —  za  n a rz ę ­

d z ia  ro ln icze  lis ty  p o c h w a ln y ;
12. K ojow ski z C ieszanow a za k u lty w a- 

to r  do karto fli lis t pochw alny .
O prócz te g o  po leca  k o m is ja  zrobić z a ­

szczy tn ą  w zm ian k ę  o m odelu  do k ie ra tu  po­
m ysłu  p. P o k u ty ń sk i ?go z P a ry ż a , a do za- 
k u p n a  (do lo sow an ia) za leca  pług od k o w a ­
la  D ąb ro w sk ieg o  z T u ezap  za  podw ójną  
cenę (25 z lr .) ,  od p .  P e te rse im a  s ik a w k i a 
od pp . F o s iew ic za  i Scholza p ługi.

Z a p r o d u k t a  p r z e m y s ł o w e :
1. R a fin eria  n a fty  Concordia w  D ro h o ­

byczu  m edal s r e b r n y ;
2. K e lle r  ze L w ow a za w y ro b y  k o sz y ­

k a rs k ie  ;
3. M olenda z K ra s ic z y n a  za m ozajkę 

d re w n ia n ą  ;
4. N ow y m łyn  parow y  w P rzem y ślu  za 

w yroby  m ączne m edal ś re b rn y  ;
5 . E m il B reuer za koce z fab ry k i w 

B rzucnow icach  m edal s reb rn y  ;
6. J a n  G ella  z K rak o w a za  k ap e lu sze  

m edal s r e b r n y ;
7. Z y g m u n t hr. D roho jow sk i z K ru k ie - 

nic za p a rk ie ty  m edal s r e b r n y ;
8. K az im ierz  hr. D rohojow ski z B ola- 

now ic za  lik ie ry  m edal s re b rn y ;
9. p. D ąb sk i w W ojniczu za piw o m e­

dal s reb rn y  ;
10. Z d z is ław  Z a k lik a  za g ips m edal 

s r e b r n y ;
11. S ap ien a  A dam  za w ino z B ileza 

m edal s re b rn y ;
12. P ie rw sze  g a licy jsk ie  sto w arzy szen ie  

ak c y jn e  re k ty fik a c ji i w yw ozu sp iry tu su  w 
C zern iow cach  m edal b ronzow y;

13. S ta ry  h ro w ar w K ra s ic zy n ie  za p i­
wo m eda! b ro n z o w y ;

14. H udee W acław  z B ródek  za len  
m ed a l b ro n z o w y ;

15. R afinerja  n afty  w  P rzem y ślu  m edal 
b ronzow y ;

16. F a lk o w sk i z W itry ło w a  z a  n a ftę  
lis t  p o ch w a ln y ;

27. F a b ry k a  n afty  w  W ań k o w ei list 
p o c h w a ln y ;

18. A kcyjne tow arzystw o  w yrobu  cegieł 
p a ro w y ch  n a  S tille ró w ce  w e L w ow ie lis t 
p o c h w a ln y ;

19. L ew ic k i ze L w ow a za p ie rn ik  lis t 
pochw alny  ;

20. Rem i ry m arz  z K ra s ic z y n a  lis t po­
chw alny  ;

21. Ja n  B reu e r za olej lis t pochw alny ;
22. Jó z e f  M ernnow iez za w y p ro d u k o w a­

n y  u p. K neego  w  D aw idow ie len  lis t po ­
ch w a ln y  ;

23. F ra n k e l z B iałe j za sp iry tu s  lis t 
p o c h w a ln y ;

24 Z y g m u n t hr. D roho jew sk i z K ru- 
k ie n ic  za m ąk ę  naw ozow ą z k o p y t 'i s t  po­
chw alny ;

25. K e lle rm an n  z B iałe j za w orow inę 
lis t p o c h w a ln y ;

26 L am p e  1 z P rzem y śla
27. Ł u szczk iew iez  z K ra k o w a  za  hodo­

w lę je d w b m k ó w  lis t p o c h w a ln y ;
28. J a n  H au se r  z P rz e m y śla  za w ę d li­

ny  lis t poch w aln y ;
29. A ugust S zm o n iew sk i s te lm a ch  ze 

L w ow a m eda! b ronzow y.
30. Ś w ie tlieh , kow al ze L w ow a lis t po 

e n w a ln y ;
31. A lfred P o tock i z Ł ań c u ta  za cuk ier 

lis t pochw alny ;
32. Schum ann ze L w ow a za dzw ony list 

p o c h w a ln y ;
33. K azim ierz Ż eleńsk i za ser lim burgsk i 

lis t p o c h w a ln y ;
34. K ra m sk i z L eszczow a za  bryndzę 

lis t pochw alny  ;
35. S ew eryn  S m arzew sk i za sp iry tu s  z 

przem yskiej rafinerj: lis t pochw alny ;
36. P aw lik , stelm ach ze L w ow a lis t po­

chw alny ;
37. B o ry s , parobek  z W etlina  za sz tu ­

czny zam ek  nagrodę p ien iężną (10  z łr.);
38. K w ia tkow sk i z P rzem y śla  za  czer- 

n id ło  n a  bu ty  nagrodę p ien iężną (20  zlr.).
U  p. D w orsk iego  kupiono rękaw iczk i.
Z a  p ł o d y  r o l n i c z e :  Bogdanow icz z 

P rzem iw ólk i za . pszen icę ozim ą bardzo p ię ­
k n ą  i w ażną m edal s reb rn y ;

N arcyzow i P uchalsk iem u  za pszenicę o- 
zim ą szczególnie m ęk n ą , m edal s r e b r n y ;

W ładysław ow i M niszkowi z O strow a za 
groch zielony znacznej w ielkości i dorodaości 
m edal b ro n z o w y ;

B ogdanow iczow i z P rzem iw ólk i za  ję  
czm ień w yborny  tudzież za sorgo i m iotełk i 
w y rab ian e  ze słom y sorgow ej nic n ieustępu- 
jące  ryżow ym  m iotełkom , lis t pochw alny  ;

Z yg. D em bow skiem u za pszenicę ozim ą 
bardzo ładną  i m archew  olbrzym ią, lis t 
p o c h w a ln y ;

W łodzim ierzow i hr. D zieduszycki mu z Z a ­
rzecza za b u rak i pastew ne tak  w ielkością j a ­
ko i jak o śc ią  odszczególn ia jąee się, lis t po­
chw alny. '

N a szczególną w zm iankę zaslugnje zbiór 
różnych nasion polnych p rzysłany  przez dom 
zleceń ro ln ików  A ntoniego br. G ostkow skiego 
z C zerniow iee, tak  d la p iękności i rozm aito ­
ści okazów  ja k o też  d la  ozdobnego ustaw ienia; 
tych  je d n ak , ja k o  m e prz z producentów  w y ­
staw ionych kom isja  do nagrody  ani do p o ­
chw ały  nie p rzedstaw ia .

R ów nocześn ie z w y staw ą  m ia ł ta k ż e  
odbyć się  se jm ik  g o sp o d a rsk i, pośw ięcony 
sw obodnem u rozb io row i rozm aitych  kw esty j 
do tyczących  g o sp o d a rs tw a  ro lnego  i lasow e- 
go w szczególność a  sto sunków  społecznych  
ludnośc i ro ln iczej k ra ju  naszego  w ogólno­
ści. W  P ru siech  Z achodn ich  p ra k ty k u ją  się 
ta k że  se jm ik i z najlepszym  sk u tk iem  — bu­
d zą  zajęcie  pow szechne n ie ty lk o  tam  ale i 
w  P o zn ań sk iem , i w rezu ltac ie  bardzo do 
niosły  stosunkow o w y w ie ra ją  w p ływ  n a  
ta m te jszą  spo łeczność p o lsk ą  My zaś ta k  
ju ż  je s te śm y  znużeni przeróżnem :' zg ro m a­
dzen iam i, na k tó ry ch  ro z p ra w ia ją  d ługo i 
obszern ie  Bóg w ie o czem , a najm niej o tem  
co po trzeb a , że i ta k a  sw obodna p o g a d a n k a  
w  g ro n ie  m iło śn ików  p o sp o d a rstw a  n ie  w zb u ­
d z iła  u liczn ie zgrom adzonych  w tych  d n iach  
w P rz em y ślu  g o sp o d a rzy  ty le  in te resu , ile 
n a  to  zasług iw ała  : ua p ierw szem , naj liczniej- 
szem  posiedzeniu było n iespełna 5 0  uczestn i­
ków , na innych i ty le  nie było, pom im o fo r­
sow nych usiłow ań n iek tórych  pro tek torów  
zjazdu. P u n k tu a ln ie  p rzychodził do odstąp io ­
nych na ten  cel uprzejm ie przez p rzem yską 
rad ę  pow iatow ą lokalności o oznaczonych 
godzinach szan. przew odniczący  zjazdu p. 
Jab łonow sk i, a le  n ieste ty  najm niej z godzi­
nę „sam  je d en  n a  św iee ie11 przechodził się  
po pustych pokojach, tę sk n em  okiem  w yglą­
da jąc  kogoś, co położyłby koniec jego  siero 
cej sam otności; de lega t Brodzk:" p. G órsk’ ło ­
w ił po całej w ystaw ie , k to  m u się naw inął 
n a  te  posiedzenia, lecz ja k  już  w spom niałem  
bez w ielkich sku tków  —  i we w szystk iem  ta k  
ju ż  nie k leiło  się z ty m  zjazdem , ie  n ie­
m a innej rady , ja k  pocieszyć się w  tym  
w zględzie sen tenc ją , „iż k ażd y  początek je s t  
t ru d n y .11 N iedaw no odbyła się w e F rancji j a ­
k a ś  w ystaw a drobiu, a z n ią  połączono tak  
że i podobny sejm ik  hodow ców  drobiu a la 
se jm ik  gospodarczy  w P rzem yślu . T am  pow iódł 
się jed n ak  sejm ik św ietn ie, a to mianowicie 
d la teg o  iż obradow ano —  p rzy  stole, za s ta ­
w ionym  kapłonam i i bażan tam i z kon k u ru ją­
cych o nagrodę fo lw arków . W  P rzem yślu  
działo się jed n ak  inaczej. W  program ie z ja ­
zdu orzeczono b o w iem , iż n ieczłonkow ie T o ­
w arzy stw a gospodarczego m ają płacić za 
w stęp  po 2 zh . vva. Źc ten  w aruneczek nie 
w y w iera ł zby t p rzyciąga jącego  w pływ u na 
m iłośników  gospodarstw a , każd y  łaiw o do 
m yśli się. To też dobrze zrobił p. H enryk  
G órsk i, iż p o sta ra ł się o uchw ałę, usuw ającą 
tę  n iedogodność. A bardzo życzyćby na leża­
ło, aby  ta k ie  sejm iki zy sk a ły  u nas praw o 
obyw ate lstw a, bo ileż to  w ym knęłoby z tego 
p rak tyczne j ko rzyśc i d la  gospodarzy naszych 
z tak ich  rozpraw  w  liczniejszem  gronie sp e­
cjalistów  nad  żyw ofniejszem i kw estjam i, do- 
tyczącem i ich in teresów  ! M iędzy postaw io- 
nem i na porządku  dziennym  zapytan iam i 
znajdow ały  się  tak ie , k tórych  w yjaśnienie 
g run tow ne nieobliczone m ogłoby d la  p ro d u k ­
tyw ności k ra ju  naszego  przyn ieść korzyści, 
T a k  m ianow icie dość przy toczyć py tan ie  od ­
działu rndeńsk iego  do tyczące kw estji, co p rzed ­
sięw ziąć n a leż y , aby z ta k  bzanownej m sty  
tucji, ja k  nasze T ow arzystw o  gospodarcze 
m iał k ra j p rzecież choć trochę w ięcej p o ­
ży tku  nad  ten , że rozdzieli p rzysłane z m i­
n is te rs tw a zapom og i?  —  bo niem al ty lko  do 
ł ego zred u k o w ała  się w  ostatnich czasach 
jego  czynność. O ddziały  pow iatow e na ser,0 
pow innne pom yśleć o tem , nie zapom inając 
też p rzy  tej sposobność: pom ów ić i o sobie 
sam ych... Oprócz tego zalecić m ożna uw a­
dze zgrom adzeń oddziałow ych następu jące  
py tan ia , objęte program em  se jm ik u :

T a k  zwane. „K ółka rolnie,zo-parafialne“ 
p rzez  T ow arzystw o  gosp. P oznańsk ie , celem  
szerzen ia  u iudu tain ti jszego  w iedzy , m o ra l­
ności i gospodarności sim ie popierane, w yw ie­
ra ją  ja k  św iadczy  Ziem ianin, w pływ  bardzo  
zbaw ienny. D ążąc do tego sam egc celu, czy 
nie uznam y zjazd gospoaarczy  za  dobre, n a ­

śladow ać T ow arzystw o  b ratn ie  w Poznań­
sk iem  ? ( Pytanie Oddz. Brzeiańsko-Podhoro- 
deńskiego.)

J a k ie  są  najodpow iedniejsze w arunki 
dzierżaw ne w  naszych stosunkach ? [Pyt. j>. 
Leonarda B rokla .)

N a co szczególną uw agę zw racać należy 
przy  zap row adzam i p łodozm ianu n a  gruntach 
żyznych? a na co na g run tach  uboższych ? (Pyt. 
anon. pod-p. Cordelhib.)

Czyli pognoj s ta jenny  m oże być za s tą ­
piony w  użyźnieniu roli naw ozam i sztuezaem i, 
i w  ja k ich  w arunkach  ? (Pyt. tegoi anon.)

G d / w  w iększych  gospodarstw ach  w G a­
licji w yłączna up raw a zboża nie daje  już  do­
sta tecznego  dochodu —  prze to  nastręcza się 
p y tan ie  : ja k ie  inne rośliny  trzeb ab y  upraw iać, 
by  obok zachow ania siły  p iodukcy jnej ziemi 
zapew nić sobie najw yższy  z n ie j dochód? 
(Pyt. O. Hnrod. K o lon  )

J a k ie  korzyśc i zapew n ia  nam  chów koni 
w yścigow ych ?

P rz y  chow ie koni, czy siła , czy piękność 
pow inna być celem  ?

W  jak ich  m iejscow ościach i okolicach —  
jak ie rasy  są  n a jw łaśc iw sze ?  (Pyt. anonima 
Cordelius )

Co je s t p rzyczyną  u p ad k u  hodowli b y ­
d ła  rogatego  na w iększy  rozm iar w e w scho­
dniej części G alicji ? C zyli p rzyczyną  je s t 
zm niejszenie się za ie t b y d ła  rogatego , czyli 
też  p rzeszkody , n iedozw alające się  rozw inąć 
hodowli tegoż ?

Ja k im  sposobem  rozwój hodow li byd ła  
rogatego  u nas za p ew n ić ?  (Pyt. O. H orod. 
Kołom.)

Ja k  należy  odnaw iać la sy  bukow e i g ra ­
bowe ze w zględu  ua g rożące zm niejszenie się 
potrzeb}" d rzew a opałow ego, spow odow ane u- 
życiem  w ęg li kam iennych  w  przem ysłow ości, 
k tórych  dostarczen ie coraz gęście jsza  sieć k o ­
lejow a w  przyszłości u ła tw iać  będzie ? (Pyt. 
p . Henr. Strzeleckiego.)

D ” 'ś od b y ła  się  lic y ta c ja  p rzeznaczo ­
nych  p rzez  w ystaw ców  na sp rze d aż  przed  
m iotów  a  p o p o łudn iu  losow anie . R ozsprzeda- 
no losów  około 4000  sz tuk , w ięc to um ożli­
w iło  kom ite tow i za k u p ie n ie  dość znacznej 
liczby  przedm iotów  do w y g ra n ia . M iędzy 
fan tam i b y ły  śliczne kon ie , p ię k n e  o k azy  b y ­
d ła , owiec, dw a w ózki w zorow o k u te , s ie cz ­
k arn ie , m ły n k i, k w ia ty , b u ty , w ina, d e rh y , 
dzw ony, k o ły sk i, ; łu g i, b ro n y , p ie rn ik i, 
p ro s ię ta  i t. d i t  d. Pom im o sło ty  n ie m iło ­
sie rne j; try b u n y  b y ły  aD ełuione ' ..p ię k n ą 11 
pub lieznością„  g d y  „ n ie p ię k n a 11 je j część w 
zb :tem  ko le m is iła  błoto w  około  pow abn ie  
rozłożonych  w y g r a n y c h  —  ja k  je  n a z y ­
w ano n iew ied z ieć  d la  czego, bo je że li po ­
zw olę sobie n a p isa ć , że n ie  k aż d y , k to  n a ­
zy w a ł te  rzeczy  w y g r a n e m i ,  ty lk o  z 
tego  ty tu łu , że m ia ł w k ieszen i k i lk a  a lbo  
może i w ięcej losów , n i e  w y g r a ł  je , to 
sądzę , że nie n a rażę  się  n a  żadne  sp ro s to ­
w a n ie , p om im o , że o nie ła tw ie j gazecia 
rzow i ja k  zarob ić  sobie n a  m niej lub  w ięcej 
s ie rd z is te  sp rostow an ie .

W ięcej o w ystaw ie  nap iszę  już  w e L w o ­
w ie.
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— K u rje re k  lw c w sk l. Pom niki przeszło 
ści są  żywą księgą dziejową dla potom nych, 
św iadkam i usiłowań i czynów m inionych po ­
koleń. Szczątk i dawnego Zainku lwowskiego 
na górze piaskow -j należą tak że  do rzędu 
tych pomników, a to  teinbardziej, iż w o k ru ­
szynach w spaniałego niegdyś budynku posia­
dam y wśród nas o s ta tn ią  jeszcze pam iątkę po 
królu K azim ierzu W ielkim , k tóry  jak  nam. 
głosi podan 'e i h isto rja  uczy, w łasnoręcznie 
podaw ał cegły przy zak ładaniu  murów tego 
zamku i k ilkakro tn ie  w nim przem ieszkiw ał. 
Boleśnie tedy je s t patrzeć dzisiaj, jak  p racu ­
jący  około kopca, jakby  z zaciętością ja k ą ś  
rozszarpują te  sędziwe szczątki, nie zważając 
naw et na prośby osób, k tó re  raaeby  po u p rz ą ­
tnięciu ziemi i muiów ze ścian tych  m urów 
zdjąć z nich fotografię, by d la potom ności 
zachować choćby ta k i widok tej szanow nej 
p a m ią tk i, zwłaszcza, że dotychczas nie p o sia­
damy żadnego jej rysunku. J a k  nam opow ia­
dają, zeszłej niedzieli kilku  „przystojnych* 
młodzieńców zabraw szy się po swojemu do 
dzieła, zniszczyli najp iękniejszą, środkow ą 
część odsłoniętych już w części mnrów zam ko­
wych, zawaliwszy oraz ich gruzem  przystęp  
do miejsca, gdzie przedtem  swobodnie zajeż­
dżano taczkam i po ziemię do kopca. R obo ta  
ta k a , pm ow ie, wcale nie je s t przyczynieniem  
się w zniesienia kopca, k tóre owszem u trudn ia ,, 
gdyż, dziś z powodu rozrzucenia bry ł kam ien­
nych na miejscu gdzie skopywano ziem ię, 
po trzeba więcej sił do ich u p rzą tn ięc ia , ja k  
do wywiezienia k ilkuse t taczek  ziemi do kop­
ca. W zyw am y przeto  m iłu jącą  p am ią tk i oj­
czyste publiczność, ażehy słuchała rad i na­
pomnień dozorujących koło robót kopcowych 
gospodarzy, i osób, k tóre obznajom ione s ą  z 
planem  tych robót , gdyż rządzenie się n a  
w łasną rękę, nie wiele przyczyni sie do wznie­
sienia kopca, a nadto  pozbawi nas cennych 
i poszanow ania godnych pam iatek .

W zdłuż ow alnej nawy kościoła dom ini­
kańskiego ustaw ione będą w tych  dniach 
w szystkie już pom niki, w liczbie 5, wydoby­
te  z podziem i tego kościoła odnowione pod 
kierow nictw em  p. P ary sa  F ilipiego. O c1 k a -  
wych tych zabytkach  pomówimy o b sz e rn ie j 
ja k  ty lko szerszej publiczności będrie  już po­
daną sposobność o g ląd aria  ich.

Z niecierpliw ością oczekuje Lwów wyko­
nania wyroku śm ierci, jak i przed kilkoma, 
tygodniam i zapadł nieodm iennie dla niezapo­
m nianej pam ięci hotelu  „pod tygrysem  " ZnikT 
jn i  naw et z oczu naszych, zapewne na zaw sze 
charak terystyczny  ów w izerunek afrykańsk ie­
go zw ierza, k tó ry  użyczał przez długie la ta  
firmę zajazdowi. B obrka, Jaw orów , Gródek, 
Janów  itd . mogą mieć słuszny żal do Lwowa* 
że pozbawił ich tak ie j wdzięcznej gosp°d^  
ja n ą  dla nich był ten „ ty g ry s.11 T ru d n a  sp ra ­
wa, panowie ! N a tym  poty  gry sim _pla ';u 
nąć ma za to  w spaniały, ja k  p o w i, r a ją w e­
dług planu jednego z pałaców weneckich, wy 
konany ginach banku hipotecznego, oehyż 
tylko przedsiębiorstw o budowy, k tó re  podjęło
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się -wystawienia tego gm achu, nie dało nam 
długo czekać na tę  obiecankę.

Tym czasem  do nielicznego grona p rzy ­
zwoitszych hotelów  lwowskich, przybył świeży 
zajazd przy ulicy P ańsk ie j, zwany daw niej „u 
K ow alki," k tó ry  dokonaw szy w łaśnie na sobie 
odrodzenia się w lak ierze  i wapnie, przybrał 
obecnie uczciwą nazwę ..hotelu W arszaw skiego."

N ow inka te a tra ln a . W  dzisiejszem  przed­
staw ieniu  komedji W . S ardou p. t .  N asi n a j­
serdeczniejsi, w ystąp, po raz pierwszy po d łuż­
szej przerw ie pani H elena Szym ańska w roli 
Cecylii Caussade.

Dziś przed południem  o godzinie 11. od­
będzie się na wszechnicy tu te jsze j hab ilitac ja  
R . barona C anste ina celem otrzym ania sto ­
pnia dok to ra praw.

— Spis osób zm arły ch  w e  L w ow ie. 
E dw ard H ayduk c. k. je n e ra ł la t 58 na po­
rażen ie s e rc a ; Józefa C aspar sie ro ta , 40  la t, 
na  puchliznę : M arja Zaszkiewicz, wdowa, 100 
la t, ze s ta ro ś c i ; M arja  Jez ie rsk a , wdowa, 96 
la t ze starości.

—  Z gubione z wozu pocztowego, udające­
go Się dnia 31. m aja w nocy z Czortkowa do 
Lwowa, ja k  się zdaje przy  wyjeździe z T arn o ­
pola do Jeziernc j torbę skórzaną pocztow ą z 
przesv łkam i p ie n ięż n em i, jako  też lis tam i i 
odnośnem i dokum entam i pocztowymi Z prze­
syłek w artościow ych znajdow ały się w te j to r ­
b ie  paczka adresow ana do p Szturm a w Je -  
ziernpj z 2 .000 z ł r . ; paczka zaw ierająca obiaz 
w artości 2 z ł r . ; paczka z 6 p o rtre tam i, a d re ­
sow ana do ap tek a rza  w Zborowie p. Lewi 
F leischm ana i lis t z H u sia ty n a  do Brodów 
bez wymienionej w artości T orba w spom riana 
obw iązaną by ła zwykłym  rzem ieniem , a we­
w nątrz  zaw ierała  wypisane łacińskim  alfabe­
tem  imię M a j e w s k i .  Bozpośrednio do tkn ię ty  
tą  znaczną s t r a tą  konduk to r p. Ludw ;k M a­
jew ski, ojciec licznej rodziny, uprasza niniej- 
szein rzetelnego znalazcę o łaskaw e złożenie 
znalezionej zguby w biurze poeztowem w T a r ­
nopolu.

t  W  P a ry ż u  zm arł w ty.-h dniach ksiądz 
hr. F red ro  (im ienia nie podaje La Presse, z 
której wyjmujemy tę  wiadomość), w ikary przy 
kościele św. F ilip a  dn R uu le , licząc la t  45. 
Zm arły  pochodził z znakom itej w Polsce t a ­
lentem  i zasługą rodziny Fredrów  i był synem 
hr. F redry , k tóry  służył w legii polskiej N a­
poleona I . jako  a d ju ta n t księcia. P on iatow ­
skiego.

—  D rohobycz. A k t wyborow do R ady tnie] 
skiej zosta ł zatw ierdzony przez wys. c k. N a ­
m iestnictw o. W sk ład  R ady m iejskiej wcho­
dzi 21 chrześci&n, 15 izraelitów , a t o :  do­
tychczasowy burm istrz  i b poseł na sejm k ra ­
jowy, sędzia powiatowy, ad ju u k t pow , nota- 
fjusz, adw okat, rządca dóbr kan eralnych, le­
karz pow., dy rek to r gimn., k a tec h e ta  gimn. 
ks. dy rek to r szkoły żeńskiej, w łaściciel dóbr, 
dzierżawca, zakładu kąpielow ego w Truskaw cu, 
3 właścicieli fabryk parafinowych i resz ta  oby­
w ateli rzem ieślników. — D nia 10. bm. odbył 
się wybór Zwierzchności gm innej. B urm istrzem  
w ybranym  zosta ł ponownie i to  jednogłośnie 
P Jan  Zych, zastępcą bu rm istrza  p W ik to r  
B łażow ski. no ta rju sz , asesoram i pp. M ikołaj 
P iasecki, w łaściciel realności, H ersch Goldham - 
m er i Selig L a u te r la c h , w łaściciele fabryk. — 
W obec dokonanego faktu  ucicha z wolna bu­
rza przedwyborcza. M alkontenci osw aja.ą  się 
z położeniem a przewódzcy ich poprzesta ją  na 
przesełaniu korespoudencyj do Dziennika Lwow­
skiego, niby spraw ozdań z posiedzeń R a ay , w 
których pozw alają sobie przekręcać zapadłe 
uchw ały na n iekorzyść R ady i m ieszają p ry ­
w atne ża rty  do obrad z posiedzeń, wyzywając 
napróżno do polem iki

Za s ta ran iem  p. Józefa Prom ińskiego, 
em erytow anego c k. radcy Izby  obrachunko­
wej, au to ra  m onografii m iasta D rohobycza, za­
w iązał się tu ta j 26. bm. k o m ite t w celu u tw o­
rzen ia te a tru  am atorskiego, w którego sk ład  
wchodzą p. J a n  Zych burm istrz , p. Ju liu sz  
Turczyński i p. Teofi1 Jurezakiew icż, profeso­
rowie g im nazjaln i, p A leksander Machowicz, 
oficjał nrzędu salinarnego , i p. W ik to r K rokow ­
ski, sek re tarz  R ady m iejskiej. — Od powodze 
n ia  pierwszych przedstaw ień , z których czysty 
dochód przeznaczony na cele dobroczynne, za 
leżeć będzie zaprow adzenie stałego te a tru  am a­
torskiego.

—  K o lbuszow a w m aju N ie od dzisiaj 
podnoszą się głosy w kraju przeciw w kracza- 
niu c. k. władz adm inistracyjnych w atrybucje 
organot. autonom icznych, postępujący, h w ten 
sposób, jakby  um yślnie dla aprobow ania w ar­
tości au tonom ii, przez centrałów  niemieckich 
G alicji przyznanej według k tó rej nam jak się 
pokaiujp  naw et dziur w moście sam oistn ie 
napraw iać nie wolno.

.a  dowoJ tego przytoczę wam w k ró tk o ­
ści fakeik następujący :

Gm ina Z. w pov iecie tu te jszym  nie ma­
jąca ochoty napraw iać dróg na te ry to rjum  swo- 
je iu  leżących. — tw ierdzi, że droga przez T. 
do K. prowadząca nie je s t je j po trzebną i nie 
chce do napraw y tejj-.e przystąpić. — Spraw a 
t a  dostaje się do W ydziału  powiatowego, k tó ­
ry po zbadaniu rzeczywistego stanu  rzeczy na 
miejscu orzeka, że droga w mowie będąca je s t 
w myśl $. 4. ust. dróg. „ g m i n n ą , "  — które 
to  orzeczenie przez gminę zarekurow ane W y ­
dział k rajow y jako  osta tn ia  instanc ja  po ­
tw ierdza.

G m ina Z przez p isarza  pokątnego pod­
żegana, Die *daw alnia się tą  rezo lucją , ale 
wnosi rekurs do c. k. m in iste rstw a spraw  
w ew nętrznych, k tó re  jednakże ca łą  tę sprawę 
dem H erm  Stalthaltereileiler in  Lemberg zur  
Am tshandlung  czyli po naszemu du  z r o ­
b i e n i a  co d o  n i e g o  n a l e ż y  odstępuje.

P ro s tem u  opow iadaniu nie w ierzylibyśm y, 
ale inamy w łaśnie ak ta  przed sobą, z k tórych  
przekonujem y się, że c. k. nam iestn ictw o  a 
raczej p. re fe ren t, zam iast o d stąp ien ia  całej 
spraw y W ydziałow i krajow em u jak o  w ładzy 
kom petentnej, daje staroście w K olbuszow y po­
c e n i e  do s p r a w o z d a n i a  z d i o ł ą e z e -  
ł l i e m  d o t y c z ą c y c h  a k t ó w ,  a ten , sa- 

6m dedukuje wbrew ustaw om , a m ianow icie 
J ^9. u st o repr. pow iat, i ostał,n iego u stęp u

ustaw y drogowej nam ies tn ic tw u , praw o 
m i6szania się  i rozstrzygan i a w te j spraw ie.

S ta ro s ta  K olbuszowski p. dr. M ichniew ­
ski, jakich  daj Boże, by było w ielu w k ra ju , 
sp row adza rzecz na w łaściw ą drogę — nie

przedk łada ak tów  n am iestn ic tw u , ale daje 
gm inie um otyw ow aną, pouczającą odpowiedź 
odmowną dodając, że gdy prawom ocnem i orze­
czeniam i właściwych władz autonom icznych 
droga z Z. pr. T . do K. uznaną została  za 
drogę publiczną gm inną, prze o podanie gminy 
przeciw  powyższym decyzjom władz au tono ­
micznych do c. k. m inisterjum  spraw  w ew nętrz­
nych. żadnego sku tku  o trzym ać nie może.

I  tem  pouczeniem niezadowolniona gm ina 
Z., raczej jej p okątn j adw okat, ta  p laga spo­
łeczeństw a naszego, -  w idząc, że m a przy 
nam iestnictw ie w p. referencie silne popar­
cie, — wnosi p o n o w n y  r e k u r s  do nam ies t­
nictw a w sku tek  czego to  od sta rosty , a s ta ­
rosta  od W y d z i a ł u  p o w i a t o w e g o  a k ­
t ó w  i s z k i c u  t e j  d r o g i  w obecności p rzy­
zwanego urzędu  gminnego w własnym  zakresie 
działania (!) sporządzić się m ającego, przy 
zwrocie kom unikatu  żąda.

Ten nagi fak t powinien otworzyć raz 
przecież oczy owym op tym istom , którzy się 
łudzą nadzieją, że bez radykalnych zm ian w 
u stro ju  adm inistracji krajowej, przyznaniem  
ty lko  nic nieznaczących ogryzków z rezolucji 
naszej, stosunki nasze zm ienią się na lepsze!

Gdzie już raz m ot\a o drogach, to  nie 
od rzeczy będzie nadm ienić, że tu te jszy  W y ­
dział nie mając w te ry to rju m  swojem ar i 
stopy drogi b i te j , p rzystąp ił w łaśnie pożycza­
nym groszem do m urow ania najgorszych n .cjsc 
na drogach kom unikacyjnych, aczkolwiek do­
tąd  gm innych w powiecie, i m a nadzieję, że 
przy pomocy subwencji z funduszu krajow ego 
przyrzeczonej, uda mu się w ciągu bieżącego 
la ta  choć główniejsze drogi do znośnego stanu  
doprowadzić, — oddając się krzekonaniu , że 
po ukończeniu drogi D ębicko-Nadbrzezióskiej, 
budowa drogi Rzeszow sko-K olbuszow sko-Tar- 
nobrzeskiej na koszt k ra ju  tem  pewniej roz­
poczętą zostanie, gdy za tym  k ierunk . ma d ro­
gi krajowej oprócz handlowych, także zresz tą  
i względy strateg iczne przem aw iają. A  nadto, 
Kulbuszuwa punktem  środkowym  między R ze­
szowem a Tarnobrzegiem  będąca, je s t  siedzibą 
sądu śledczego i na ościenny powiat M ielecI i 
i s ta c ją  „56go bata lionu  obrony krajow ej," 
a tem  .‘•amem punktem  zbornym nieom al ca­
łej okolicy, — między Sanem , W  słoką — g ra ­
nicą K ró lestw a a  ko le ją  żelazną.

D nia 14 bm. odbyło się u nas pod p rze ­
wodnictwem Zdzisław a hr. Tyszkiew icza walne 
zgrom adzenie powiatowe stow arzyszenia przy­
jac ió ł ośw iaty ludowej, na k tóreiu  najżyw ot­
niejsze kw estje tej in sty tucji z niezwykłem 
zajęciem obecnych rozbierane były, k tó re  się 
jednogłośnem  wyborem p. M ichała Borowskiego 
członkiem zarządu powiatowego w miejsce p. 
dr M ichniewskiego skończyło.

O statecznie donoszę wam, że Zdisław  hr. 
Tyszkiewicz, prezes tu te jsze j R ady powiatowej 
i w łaściciel obszarów dworskich w K olbuszo­
wej z przyległościanii, postanow ił p rzyjść te j­
że gminie pragnącej założyć u siebie kasę 
oszczędności w pomoc bezprocentow ą pożyczką 
w kwocie 3 000 złr. a. w. na tak  długo, aż 
gm ina w łasny k ap ita ł w tej wysokoś d posia,- 
dać b ę d z ie . A cóż pow iecie ne to , że żydzi 
używają wszelkich środków by gminę ka to licką 
od k tórej 10 cent. procentu  od reńskov:ego 
k ap ita łu  miesięcznic pobiera ją , od te j m yśli 
odwieść u siłu ją ! O dalby Bóg, by wiec m ias t 
galicyjskich za inicjatyw ą R ady miasta, Lwowa, 
zwołać się mającej obudził z uśp ien ia m ia s ta  
n a s z e — m iasta  na k tó re  jako  dem oki/a tyczną 
inteligencję naszą, ważne posłanictw o spehnić 
m ającą — kraj niezachw ianie liczy.

— R a d a  g m in n a  m ia s ta  D oliny- uchwa liła, 
utw orzyć przy tam te jsze j szkole główne;) po­
sadę nauczycielki robót ręcznych /, roczn? ) p ła ­
cą 80 złr. w. a. • również postanow iła  podw yż­
szyć płacę stróża szkolnego z rocznych  36 złr. 
na 50 złr. w. a

— W  a p ra w ie  k s . K o n s ta n te g o  C z a r to ­
ry s k ie g o  ogłasza paryzki dziennik  Gaulois 
dwa telegram y otrzym ane, przez redakcję.

„ W i e d e ń ,  27. m aja. Chciej pan spro­
stow ać m ylną znpełnie w iadom ość o C z arto ­
ryskim . Książe K onstan ty  C z arto ry sk i, były 
nasz p rezy d en t, przed odjazdem  z W iedn ia  
zrezygnował z swej pomady ku aielk iem u na 
szemu ubolew aniu. S p raw a C zartoryskiego 
nie do tyka b y n a jm n ie j in te resów  naszego b a n ­
ku i nie przypraw ia nas o żadną  zgo}a s tra tę .

Ban k. fra n  cu zko-auslrjackiC
D rugi te leg raf o brzm i ja k  n a s tę p u je :
„W  r o c ł a  w. 27. m aja. Gaulois podał o 

mnie fałszyw ą wi-adoiność. Nie znikłem  z W ie­
dnia ; byłem u I j r a ta  nirgo w Poznańskiem . 
Bankowi francu .zko-anicrykaóskiem u szeląga 
nie jestem  dłuż oy. Ż ądam  sprostow ania.

K on stan ty  C zartorysk i. “
— Z W yb.ran ó w p k i złożono w A d m in i­

strac ji Gaz. N ar. 5 złr. d la uczniów  polskich 
w Z uiychu  w Szw?ijc-arji, a 5 złr. d la  wdowy 
po SyrokoirR i.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
L u ł ó w  dn ia  2. czerwca. ( C e n y  z b o ż a )  

Korze'- pszen icy 170 fnt. 9— 9.50, żyta 160 fnt 
4-8° -5 .10 , p szen ica  i żyto (para) 170 i 160 fnt.

jeczm ioń  140 fnt. 4.50 — 4.75, owies 100 ft. 
•c ( / — 3.50, 1, akurudza 170 fnt 4.80—5 .—, hrei zka 

3?-

140 fnt 4.30—4.50, koniczyna 18- j fui. at>—4o złr., 
rzepak 150 funtów — . złr., luiaD^a 150 int. 
— . —. złr., groch 180 funt. 5 .5 0 -5 .7 5 , cetnar łoju 
32 -  32 50 złr., potażu 16.50— 17, chm ielu 4 0 - 4 5  
złr., wiadro spirytusu 1 4 .5 0 -1 4 .7 5  (Z  Izby han­
dlowej.)

Wiadomość: dla przemysłu i handlu.
Ces. król konsul austrjacki w Port-Said, mając na 
oku m ożliwy odbyt wyrobów przemysłu austrjackie- 
go w E gipcie , dokąd od czasu otwarcia kanału Su- 
ezkiego ogrumna ilość towarów różnego rodzaju 
wyłącznie prawie z A nglii i Francji przybywa, 
zwraca w sprawozdaniu do m inisterstwa handlu u- 
wagę rządu na niektóre wyroby i artykuły, któreby 
z w ielką korzyścią przedsiębiorców tam że spienię  
żyć się dały, a nawet z czasem wyrugowawszy wy­
roby innokrajowe, opanuwaćby m ogłj zupełnie targ  
tam tejjzy. Są to po większej części wyroby, któ- 
rychby i nasz kraj łatwe dostarczyć mógł.

Ze  względu więc, że pożądanemby było bardzo 
dla naszego przemysłu, niem ogącego konkurować 
z swojemi wyrobami na Zachodzie, znaleźć targ  
odpowiedni jakości swego wyrobu, Izba handlowa i 
przem ysłowa udziela niniejsze sprawozdanie c. i k. 
kon zula w Port-Said do c. k. m inisterstwa handlu 
w Wiedniu,

1. Najwięcej poszukiwane gatunki szkła i wy­
roby azklanne są:

a) tafle ordynaryjne po 10, 12, 15, 20 do 50 
sztuk x jednej pace, sprowadzane z M arsylii, p ła­
cone bywają franco na pokładzie, paka po 16 
franków ;

b) flaszki ordynaryjne po 1 2 — 1 6  fr. tuzin;
c) „ pól szlifowane po 16 2 0  fr. tuzin;
d) szklanLi ordynaryjne po 9 fr. tuzin ;
ej „ szlifow ane po 12 — 10 fr. tuzin;
f )  szkła zbytkowe poszukiwano bywają najv. ię- 

cej w kolorach, sprov. adzane są z. Francji . B elgii.
2. Św iece stearynowe zna’ zlyby także łatwy 

odbyt, należałoby tylko, aby fabrykanci używali 
takiego samego opakowania i takich okładek, jak 
francuscy przemysłowcy, cc,by jednak wcale nie 
przeszkadzało w ym ienieniu •własnej firmy.

Dotychczas znąne są ty lko  wyroby z Marsylii 
wedle zahjczonych dla w/zoru paczek.

Każda paczka waży 6 0 0  grammes sporco, a 
2 0 0  takich pakietów po 6 lub 8 św iec, ważących  
razem 1 0 0  kilo, przesyłane bywają w jednej 
skrzyni.

W zory naznaczone „bugies superieures" kosztu­
ją  195 fr., zaś „prumiere qualite“ 190 fr. za ) 0 0  
kilo na pokładzie okrętu w Port-Said.

3. Z czterech lub pięciu firm, prowadzących 
znaczny handel obuwiem, nie sprowadza żadna to ­
war i wprost z W iednia lub Tryestu, tylko z Ale- 
ksandrji, a wi'ęc dopiero z drugiej ręk.. Potrzeba 
jest ogromna we wszelkich gatunkach, tak męzkie- 
go, jak dam sk iego  i dziecinnego obuwia. Męzkie 
proste obuv/ie z wysokiemi cholewam i nr. 39 do 4 j 
jest najw ięcej poszukiwane. Należy tam przesłać 
wzory spodziewać się można znacznych obsta- 
lunkow.

4. Gotowe ubiory męzkie i
5 Koszule, nawet w lepszych gatunkach, zna­

lazłyby  także łatw y odbyt, byle tylko nadesłano 
w zory, lub też niezwłocznie urządzono składy.

6. Zapałki z siarką sprowadzane bywają dotąd 
wyłącznie z M arsylii, lecz sprzedawane po tak n i­
skiej cenie, że trudnoby było wytrzymać z niem. 
konkurencji; natom iast zbywa zupełnie na za p a ł­
kach lepszego aratunku, któreby doskonale sp ien ię­
żyć się dały i wyprzećby m ogły z czasem siaruiki 
franenskie

7. Papier na cygareta, prawie wyłącznie wyro­
bu austrjackiego, ma tu w ielk i odbyt,

8. Zapasów mebli niem a tu prawie wcale, z 
małym wyjątkiem żelaznych, sprowadzanych z F ran­
cji i Genuy. M ebli z g iętego  drzewa najkorzyst- 
niejby było w ysełać, gdyż takowe dla swej lekko­
ści i łatw ości w przesełce najwięcejby był) poszu­
kiwane.

9. Pom ieszkania są bardzo proste i lów nie  
prostych używają do nich zamków i obić do 
drzwi, okien i tp ., które wyłącznie, jakoież gw oź­
dzi a raczej sztyfty drucianne, sprowadzane bywają 
z Francji. Najwięcej używane zamki są takzwane 
pudełkowe (Schachtel-Schlosser) w trzech różnych  
rozmiarach po J>, 6 i 12 franków tuzin, które śru­
bami przymocowują.

Obicia do drzwi, okien, kufrów i skrzyń są 
wyrobami najlichszemu, jak to łatw o poznać z za­
łączonych pod 1. 1707 pięć okazów, a przecież ko­
sztuje okaz nr. 1 i 2 (zasówk: żelazne) franków 0.75, 
nr. 3 (zaeówka m osiężna) fr. J, nr. 4 (żelazne z a ­
w iasy do drzwi i okien) para fr. 1.10, nr. 5 (ręko­
jeść do kufra) fr 0 Ił). Ordynaryjne te wyroby ku­
powane bywają z braku lepszych towarów. 7. tego  
wnioskować można, że austrjaccy fabrykanci tem i 
artykułam i, nawet przy niższej ceaie i lepszym g a ­
tunku, robićby m ogli zawsze jeszcze dobre -nteresa 
i znaczny tam że znaleźć dla nich odbyt. Korzyst- 
cieby było, gdyby jaki fabrykant austrjacki wysłał 
cały zbiór okazów powyższych wyrobów, a c. i k. 
kunzulat użyczy temu przedsiębiorstwu swego po­
parcia.

Popyt za sztyftam i druciannemi (goździe nie 
bywają wcale używane) do budowy i opakowania 
jest ogrom ny, a m ianow icie w 10 różnych w ielko­
ściach od 20 do 120 linij d łu gości:

Nru. 20 kosztują 100 k ilo  w M arsylii w be­
czkach po 50 kilo w jednej beczce 40 frank.

Nr. 25 kosztują . . 36 .
.  40 - : n  „ . . .  33 „

60
70
9 0 - 1 0  > 

115— 120

31
29
28
24

Powołane w sprawozdaniu okazy, nadesłane 
przez c. k. konzulat w Port Said do wys. m in ister­
stwa handlu, złożone są w Izbie handlowej i prze­
m ysłowej w W iednia i mogą na żądanie przedsię­
biorców w celu obejrzenia takowych nadesłane być 
ztamtąd do Izby handlowej we Lwowie.

Zwraca się nakoniec uw agę na tę okoliczność, 
że zwyczajem tam tejszym  jest p łacić gotów ką zaraz 
po nadejściu to >?aru.

Z Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 10. maja 1870.

— W y ciąg  z  P ro to k o łu . Posiedzenia ko­
m ite tu  c. k. T ow arzystw a gospodarskiego ga- 
lic. z dnia 26. m arca 1870. — Przewodniczy 
wiceprezes Tow., obecni członkowie kom ite tu : 
H enryk  S trze l ;cki, Jozef Pajączkow ski, Jakób  
W ;k to r, dr. E lig iusz B iałoskórsk i, E dw ard hr. 
D zieduszycki, dr. F eliks S trzeleck i i dr. K a­
zim ierz Chłędowski.

I Po odczytaniu k ilku  reskryptów  ini- 
n isterja lnych  i ważniejszych pism , k tó re  kom i­
te t  wziął do w iadom ości, wnosi p. W ik to r  
pism a p. Teofila O staszewskiego i A lfonsa 
R eizensteiua, donoszące o faatycznem  ruzwią- 
zaniu się oddziału Sano kiego, przyczem  do 
osta tn iego  pism a dołączona by ła  kw ota 417 
złr. 28 cent , k tó re  oddział przeznaczył — 
po pokryciu kw ot należących się Tow arzystw u 
na rzecz szkoły D ublańskiej.

Po w yjaśnieniu , iż ty lko 6 członków było 
obecnych na posiedzeniu aa  k tóreiu oddział 
rozwiązać postanow iono, kom ite t uchw alił: 
1) nie uw ażać oddziału Sanockiego za rozw ią­
zany ; 2) wezwać p. R eizensteina i kilku  człon­
ków, aby nie ustępow ali ze stanow iska, lecz 
obinyśleli najsku teczn iejsze środki do rozbu­
dzenia życia: w skazać im przytem  jako  dy­
rektyw ę, że mogą w razie  potrzeby tw orzyć 
oddziały m niejsze ; 3) nadesłane pieniądze po 
przeprow adzeniu  rachunków  z Tow arzystwem , 
m ają być uw ażane iako depozyt i złożone w 
kasie oszczędności.

II. W  zastępstw ie p. Micewskiego refe­
ru je sek re ta rz  spraw ę prem iów  na urządzenie 
wzorowych gnojarń. W  sk u tek  ogłoszonego 
konkursu  zgłosiło się za pośrednictwem  od­
działów lub też  w prost do kom itetu  8 kom- 
petentów . K om itet uchw alił przyjąć zgłoszenia 
się wszystkich 8 kom petentćw  i przyznać im 
prem ia po 103 złr., jeżeli zgodnie z w aru n ­
kam i przez Tow arzystw o podanem i i w edług 
powołanego wzoru n rządzą gnojarn ie do końca 
lipca |D . n.)

k i » v ó t v  d. 3. czerw ca.
J a k a ś  fatalność cięży na wszelkie] p ra ­

w ie krokach  m in is te rs tw a obecnego. M iano­
w an ie W idm ana m in is trem , M ensdorffa n a­
m iestn ik iem  , n ieudałe  rokow ania  z Czecham i, 
n ie rozw iązan ie  sejm u czeskiego, drob iazgow e 
o b jek e je , czynione wobec żądań G alicji itp ., 
n as tęp u ją  po so b ie , jed n e  po drugich  w y k a ­
zując ja k iś  szczególn ie jszy  zam ęt pojęć w 
sk ład zie  m in iste rstw a. M inistrow ie zajęci 
w ie lk ą  p o lity k ą  ugodow ą, a  tym czasem  sze­
fow ie sekcy jn i i rad cy  p o d ług  daw nej ru tyny 
re fe ra ty  im  podają  do p o d p isu , lub n ieznają- 
cym  rzeczy  grun tow nie  , poddają  s ta re j szkoły 
cen tralistycznej koncep ta  o niestosow ności 
lub form alności ustaw  sejm ow ych, w y czek u ­
jący ch  sankcji. T a k  m in isterstw o odm ow ną 
odpow iedź dało  po lskim  m ężom  zaufan ia  co 
co do g a licy jsk ich  ustaw  szk o ln y ch  n ie  za­
s ta n aw ia jąc  się  n aw e t nad  n iem i, a zaw ie ­
ra ją c  je d y n ie  p rzed staw ien io m  szefów  s e k ­
cy jnych  , p rze ję ty ch  duchem  c e n tra lis ty ­
cznym .

P odobn ie  s ta ło  się  św ieżo  i z u staw ą  
sejm u u iższo -austrjack iego , ażeby  do w ybo­
ru p o sła  p rzypuśc ić  i o p ła ca jąc y ch  10 złr. 
p o d a łku . Ju ż  w  d aw n ie jszem  m in is te rs tw ie  
u łożono odm ow ną odpow iedź, a  au to r jej 
now em u m in istrow i p rz e d s ta w ił re fe ra t, ten  
s ię  n ie  z a s ta n aw ia ł, p o d p isa ł i o  u d z ie le n a  
odm ow y, cesarz  potw ierdź:'! z w y k łą  d rogą, 
odm ow a ta  p o sz ła  do W y d zia łu  n iższo au- 
e trja c k ie g o ! Aż tu  w szczyna się  a g ita c ja  za  
tę  u staw ę. R ada m ie jsk a  uchw ala  w y sła ć  
d Qp u ta c ję  do m in is tra  p rez y d en ta , a  depu- 
ta c ja  p rze d s taw ia  mu rzeez w ted y , gdy  już  
odm ow a b y ła  w rę k u  W ydzia łu  k ra jo w eg o , 
i n ie  podobna  by ło  cofnąć M in is te rs tw o  
zaszkodziło  sam o sobie, g d y ż  w łaśn ie  b y ło ­
by  dc> 8000  w yborców  w W ied n iu  p rzyby ło  
Dowych i zw aliło  w ied e ń sk ą  k lik ę  c e n tra li­
s tyczną . O dm ow ą san k c ji m inn  te rsfw o  p rz y ­
s łu g ę  zrob iło  c e n tra lis to m  a  w y w o ła ło  zac ię ­
tą opozycję postępow ców .

S zlach ta  w iern o k o n sty tu cy jn a  w Czechach 
zaczyna się  w a h a ć , czy ma w ziąć udział w 
sejm ie, i w R adzie państw a, skoro tam  zam ie­
rz a ją  zaprow adzić  bezpośredn ie w ybory  nie na 
podstaw ie  in teresów , lecz ludności. N iem cy z 
p rag sk ieg o  k asy n a  obaw iać Się zaczynają , że 
w raz ie  usunięcia się niemiępjkjgj sz lach ty  
w iernokonsty tucy jne j, gotow  seim  się  rieu k o n - 
sty tuow ać d la  b raku  kom pletu . D latego  cho­
ciaż p rzystąp ili do p rog ram u  w iedeńskiego

JjW ÓW , z 'izby  handlowej 
dnia 2. ćzeiw ra  

I . A k c je  za  sz tn k ę . 
K olei gai. Kar. Ludwik i 

L w ów .-C zerń.- Jassy 
Ban ku hyp. g. z wpł. 40°/t 

i  krajów, z w pł. ^0% 
L is ty  zast. za 100 zł 

y  w. kred. gal. w. a. 5%  
Tę -w. kred. gal. 4% w a. 
; hypot. ga lic . 6%

kred- włość.
LII. Obllgi za 100 złr.
T'ndemn.“acyjne ga lic .
Poż. głod z r. 1 :66 po 7°/o 

IV. SScnety
Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleonder 
Półim perjał rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny 

,  „ papierowy
Pruskie b ilety  kasowe 
Sr« bro 

W ied eń  d. 31. maja. 
P a p ie ry  pań stw , a a s tr . 
5c/o renta  austr. w. a.

„ „ „ srebrem
Pożyczka* cst. r. 1839.

płacą żsdaj:
złr w al. a.

235 50 236 50
205 25 206 .0
ICO 00 102 00
00 00 72 00

83 80 84 25
75 75 76 'i 5
90 25 90 60
90 50 91 50

74 8 0 75 30
IGO 00 101 00

5 76 5 80
5 76 5 82
9 75 9 84
9 95 10 05
1 90 1 94
1 .51 1 52
1 81 1 83

120 75 122 00

60 10 60 20
69 55 69 55

234 50 235 00

P ożyczka lo t z r. 1854 
a 1360 
„ 1864

Pożyczka podat. z r. 1861 
L isty zastawne domen. 
Oblig. indem niz. ga lic .

„ „ bnkow.
A kcje bankow e. 

Anglo-austr.
Centralny b.
Kredytowy zakład 
1 ranko- aastr,
Galic. dla han. i przem
Geueralbank
Ilip  iteczny gal.
Krajowy bank gal. 
Narodowy bank austr.
Y p ein„bank 

A n c ie  p r z e m y s ło w e  
Budów. Tow. austr. 
Borysł. Petrol. Comp. 
For-spr. l la n j .  Gesell.

keje ko lejow e 
A lfoldzka  
Karola Ludwika  
Północna F eidynanua  
Fraoz Josef

płacą 1 żądają

złr wal. a.
90 75 91 25
96 90 97 10

117 75 118 00
97 Ti 98 00

)29 50 130 Ou
<4 50 75 50
73 25 73 75

315 00 316 ro
75 00 76 00

254 80 256 00
118 00 118 50
'0 00 00 00
CO 00 00 00
00 00 00 00
68 00 70 0.1

718 00 719 00
107 00 108 01

70 75 71 25
266 '0 210 00

39 50 40 00

172 50 173 00
238 00 240 0
Z247 50 00
188 75 189 o:

Lwowsko - Czerń. - Jassy 
Rudolfa
Siedn iogrodzki >
Staatsbahn  
Południow a  
Tram waj wieden.
W ęger. półnnCDO-wschodn 

„ północna  
„ wschodnia 
L is ty  zastaw n e .

Gal. bark  hipoteczny 6*/. 
Bank w łość, galic.
Tow. kred. ziem . gal. 4*A

» ” n r. 6Vc
Bank nar austr. 5%, m. k.

» n n n W . a 
Bodencredit w srebrze 5°/( 

w a. 5*/« 
K ol obi. a p ierw sz . AV.| 
(wol. od p . d., prot. srbrz) 
A lfoldzka kolej 
Ferdynanda półn.
Karola Ludwika dawn.

„ „ z r. 1867
Lwow.-czera.-jas. z r .  1867 

, ,  „ z ID. w».
Rudolfa

płacą żądają

złr. wal. a.
206 00 207 00
166 50 167 00
169 25 169 75
397 00 399 00
193 70 ■93 90
214 50 214 75
164 00 i64 50
HO 50 U l 00
95 75 96 00

80 60 91 00
90 50 91 on
76 50 77 00
82 50 83 00
98 15 98 40
93 50 93 75

107 25 107 75
90 25 90 75

91 90 92 00
io7 26 107 50
103 00 104 00
98 00 98 50
94 5 95 00
92 00 92 50
04 10 94 25

Sieumioffrodzkiej _ 
Południowej kolei 
Państwowej kolei 
(10% p o d a - p m . srebr. i 
Czeika zachodnia  
E lżbiety nowa

"/o podat., proct. w. a ) 
E lżb iety  dawne 
Ferdynanda półn. m. k 

n » w. a

P a p ie ry  lo teryjne.
Losy Zakładu kredyt.

„ Rudolic  
„ Stanisławowskie  
„ K eglevich  
, Li . ilfy
l ks. Salm.
„ hr. St. Genois 
„ ks. 'W iudisci gratz 
„ hr. W aldstein  
,  ko. Klary 

D ew izy  (3 m iesięczne.) 
H am burr lOO nark. b. 
Paryż 100 frank.
London 10 funt. szter. 
Frankf, 100 zł. ol. w p N .

płacą (żądają
złr . wal. a.
93 75 94 25

117 2 117 50
144 75 145 25

94 25 94 75
99 00 99 50

92 75 93 27
91 60 91 75
88 75 89 25

161 75 162 25
14 50 15 50
00 06 1*0 00
16 00 17 00
2? 5l.- 80 50
40 00 41 00
29 50 30 50
20 50 21 50
22 00 23 00
36 00 37 00

90 00 91 oe
48 60 48 65

122 65 122 70
102 45 10-2 60

zjazdu, zaczynają -się w ycofyw ać i to ta k  w 
w B ernie ja k  i w Ołomuńcu z pow odu, iż 
w w iedeńskim  program ie przyjęto  b ezp o śre ­
d n i  w ybory  nie podług  interesów  lecz z lu ­
dności w ogóle, ec sz lach tę niem iecką w C ze­
chach i n a  M oraw ie zraziło  A wobec cen- 
tralistów  w iedeńskich  tłum aczą się kon ie­
cznością swegc położenia, inaczej utraciliby 
w iększość w swoich sejm ach.

Z w róc iliśm y  w czoraj u w ag ę  czy te ln ików  
na now y n ag ły  zw ro t ja k i  w y k o n a ł Dzien­
n ik Polski na ro zk az  sw ych panów , k tó rzy , 
chociaż w ca łym  p rze b ie g u  rokow ań okazy 
w ali s ię  ja k  n a ju m ia rk o w ań szy m i i s ta ra li 
s ię  ja k  n a jłag o d n ie j po staw ić  w obec m in i­
s te rs tw a  in minus osobliw ie p u n k t I. I I .  i 
V III . rezo lucji, w końcu  je d n a k  zaw ied zen i 
w sw ych  nadz ie jach , g d y  się rozeszła  w ieść: 
że W odziek i L u d w ik  n r  tn o w an y  m a być 
m in is trem , a G rocholsk i n am ies tn ik ie m , z e r­
w ali się  n a g le  do opozyeyj i postanow ili 
s ta n ąć  na czele różnych  opozycji p rzec iw  
obecnem u m is ters tw n . D w aj ci pauow ie, 
k tó rzy  w o s ta tn ic h  la tac h  d a li ty le  dow o­
dów  swei zm ienności w p rzek o n an iach , n a ­
g le  p o k azu ją  się  ^ako n a jg o rę ts i obrońcy 
ja k  n a jd a le j idących  żą a a ń  k ra ju  i k a ż ą  
swym  na żo łdzie s to jącym  pisarzom , (co to  
sam i o sobie w y rz ek li, iż p isz ą  tem u  co im  
p ł a c i ) , n ap a d ać  n a  resz tę  pow ołanych  
do W iedn ia  mężów za u fan ia , podsuw ając 
im ten d en c je , k tórych  n igdy  nie m ie li?1 i 
podsuw ając im , iż zadow olnieni są  z tego, 
co m in isterstw o  ofiaruje, i zobow iązali się do 
p rzep row adzen ia  w sejm ie ugody  na tej p o d ­
staw ie. W ieru tne to k łam stw o, k tó re  ci p a ­
now ie g łosić k aż ą  sw em u organow i, w n a j­
bliższej p rzyszłości w yjdzie na iaw  zupełnie. 
D ziw im y się ty lk o  tem u zaślep ien iu  tych p a ­
nów, k tó rzy  m yślą, iż jeśli te raz  staw iać b ę ­
d ą  program y^ bardzo  energiczne hałasow ać 
z sk ra jn ą  opozycją b ezm y śln ą , to k ra j ta k  
je s t ograniezony, u  zapom ni n iedaw nej ich 
przeszłości, i pójdzie za nim i. W  w stępnvm  
a r ty k u le  p rzedstaw iliśm y  i żądania m ężów 
zaufan ia , p rzedstaw ione m in is te rs tw u , i od ­
pow iedź m in iste rstw a, rep lik ę  w n a jw ażn ie j­
szych punk tach  m ężów  zaufan ia Z tego a u ­
ten tycznego  spraw ozdan ia  przekonać sj° m o­
gą. czy te ln icy , że w iększość m ężów zau fan ia  
złożona z charak te rów  n ieskaz ite lnych , w y ­
trw ale  sta ła p rzy  żądaniach  sw ych. ;dąc d a ­
lej niż rezolucja.

Ostatnie wiadomości.
T eleg ram y  w y słan e  do d z i e n n i k ó w  w ie ­

deńsk ich  p a ry z k ic h  aonoszą o ok ropnej 
rzezi żydów  w B otuszanack , i że żydz i o- 
puścili to m iasto . T ym czasem  od osoby, 
p rzy b y łe j z B otuszau  dow iadu jem y się , iż 
to b y ła  p rosta  b itk a , w  k tó re j k ilk a n a ś c ie  
osób z obu s tro n  oberw ało  guzy.

Je d e n  z dz ienn ików  w ied eń sk ich  poda 
je  w iadom ość, iż hr. A lf-ed  P o to ck i ofiaro­
w a ł panu  Z iem ia łk o w sk iem u  te k ę  m in is tra  
d la  G alicji. W iadom ość ta  je s t  n ie p ra w ­
dziw ą, ja k  tw ie rd z a  p rzy b y li z W iednia m ę ­
żow ie zaufan ia .

s P rzedw yborczy  kom ite t cen tra ln y  na 
W schodnią G alicję odbył w czoraj w ieczór 
p ierw sze sw e posiedzen ie d ia  u k o n sty tu o w a­
n ia się i rozpoczęc ia  sw ych czynnści.

Telegramy „Gaz. Nawowej4'.
B e r l i n  d. 2, czerwca Król pru­

ski odjechał dzisiaj wraz z n r Bismar- 
kiem do Ems, dla odwidzeniu cara.

B e r i k O  2. czerwca. Rada kiajo- 
wa (Landesrathi) wysłała jenerała Be^s * 
do Bellinzony dla przyaresztowania i 
internowania włoskich wychodźców, i 
upomniała rząd kantonu gryzońskiego 
do czuwania nad wychodźcami.

Kurs& wiedeńskiej Giełdy
z dnia 31. m a ja  1870, 

godzina 1 n :n .  45  popołudniu.
tT iefleń , Akcje banku frauko-austr. 120 50. 

Akcje kred) towe węg. 84.75. Anglo-austrjac 308.25. 
Koiej Nadcis. 233.50. Akcje Kamla Ludwika 235. — . 
Kolej siedm iogrodzka • -9.50. Kolej poludii.
Kolej Alf. 172.75. Kolej państwowa 395.— . Kolej 
lwuwsko-czerniowieeka 2h5.7ó. Kolej w ęg-północno- 
wschodnia 164.25. Kolej północną 225.25 Kolej llu- 
dulfa 166.75. Kolej węg -■wschodnia 95.25 Galicyjskie 
obligacje indem nizacyjne 74.75. Losy 1864 r. 11‘lJłb- 
Usposobienie stałe.

P rzy jech a li do L w o w a d. 2. ozerw oa 1876

H otel G e o rg a : Izydor hr. D z ied u s z y c k i  z
M oskwy, Aleksander hr. Dzieduszycki z I z y d o r  >w- 
ki, Antoni hr. Jabłonowski z Rawy, E ŵjn ^r‘ 
hendorf z Byszowa, Gustaw Greiner z Żółkwi, Ka­
zimierz Grocholski z Rożysk, Paweł R-sg 1 6 ’
rajowiec, dr. Józef Kellner z Wiednia, .A ru0 
le  Cler, Ernest Lessena, Grzegorz Ritter i Karol 
le  Rougp z Paryża.

H otel A ngielski W ito ld  £ r  L ityński z 
W iednia Antoni Gniewosz z K lim k ó w k i ,  Józef J a ­
błonowski z Rawy ruskiej, Jeromy Romer z Mar- 
kowca, Józef S m o le ń s k i  z lyiegowca, W ojciech 
Serwatowski z Korczmina! Karol W j s o c k i  ?. Oczacz.

H otel L a n g a :  Jakób hr Romaszkan z IIo- 
rodenki Karol R a d l i ń s k i  z Krechowca, Sokolski z 
Włoch

H otel E u ropejsk i: K onstanty Bielski z D o­
maradza, Józef Czerniakowski z K ipiaczki, A p oli­
nary Kakowski ze Srawki, Teofil Żurowski z Bur­
ki, W ładysław Grocholski z Burki.

P od  białym k o n iem : H enryk Papara z Zu- 
bowmostów.

Du dzisiejszego numeru ..Gazety 
Narodowej■“ dołącza si§ katalog 
księgarni i wydawnictwa dzieł 
Władysława Jaworskiego u Kra­

kowie.



C fip n lił7 Q  Une institutrice franęaise
O L . c y n i k a  Idesirant s’etab lir a Leopol y cherehe
powszechnie wsławione

Muzeum starożytności
jest otwarte od niedzieli 
przez dnie następne dla 

szanownej publiczności, w budzie, na to zbudo­
wanej, na placu Golucńowskiego.

W s t ę p  3 0  c n t.
Bliższe s /c ieg ó ły  dają po plakaty. 201 > 2 —3

W ielki wybór
KSIĄŻEK N A  NAGRODY

w stosownych opraw ach z nap isem  :

„Nagroda pi lności"
księgaru 

J . K U L IK O W S K IE G O
we Lwów e. 2132

UD3 place daas une familie honor,lble ou 
moyenn:,nt 2  ou 3 heures de lecona par 
jour elle ob tiendrait les avantages ąuelle 
fera connaitre si l’on s’adresse a, N. N. 
poete restaa te  a Leopol. 2125 2 - 2

W Machnowie
powiat rawa Ruska 

rozpocznie się od dnia 8 Czerwca b. r. Lcyta- 
cja z wolnej ręki 

na konie robocze. Stadninę, woły r. boc?e 
jałow nik poprawnej rasy — jakoteż wszelkie  
narzędzia roloiczo gospodarskirh. 1924 '6— 6

1— 6

Ekspedytor
p o c z t o u y  z is a jd z b ;  u -  
m i e s z e z r n i e  p r z y  p o c z ­
c ie  Nzcliy n ia r l i .  2131 1 - 3

2130 L i c y t a c j  a 2 —2

d n i a  8  i  S# C z e n c a  b. r. odbę­
dzie  się  w  T u r .  c  o jed n ą  m ilę  od stacji  
K o łom yja  l i c y t a c j a  na M S  w o ­
ł ó w  roboczych, 5 0  l i r ó w ,  zn aczn ą  
ilo ść  jałów D ika, 6 0  k o a l i  roboczych  
i  n a r y ę d i e l  n t l n i r a y r h . ________

Pom ieszkanie
składające się przedpokoju, pokoju i salonu z 
meblami lub bez tychże, jest przy ulicy Fr.m- 
ciszkańskej do wynajęcia. Bliższą wiadomość 
pow/.iąć można w handlu korzennym p. Karola 
Bałłabana przy ulicy Halickiej. 2069 3-3

Ekspedytor pocztowy
zi& ajdzie n a t y c h m i a s t  u* 
m ie s z c z e n ie ,  przy  poczcie w 
Podhajczykach. -4*19 2—3

Obwieszczenie.
W kam elarji Zakładu Zastaw, ormiańskiego 

„Pii Montis" odbędzie się na d iu 27. Czerwca 
1870. w zwyczajnych godzinach publiczna Li­
cytacja, na której zalegle klejnoty, srebra i
inne fanty sprzedawane będą, 

Lwów dnia 18 Maja 1870.
2052 2— 4

H E M O R O I D Y ,
nawet zastarzałe, można bardzo prędko wyleczyć 
przez użycie POMADY p. Royer, mającej wła­
sność roztwarzania i rozpędzania. Cena bardzo 

przystępni. 1986 4— 12 
Skład główny w Paryżu przy ulicy S. 

Marcina Nr. 225 — w Krakowie w aptece pana 
I. Trauczyóskiego we Lwowie w aptece p. P. 
Mikolasza — w Brodach u p. M.Kullaka.

PasłyIki Em skie
I wyrabiane z skalistego źródła króla W il­
helm a, a przez lekarzy zalecane przeciw  

t wszelkim  dolegliw ościom  żołądka , jak ka- 
j tarowi, zaflegm ieniu, tworzeniu się kwasów,
I zarówno przeciw odbijaniu się, niedostate- 
j cznym trawieniom , duszności i piasku w 
urynie. Cena zapakowanego pudełka wraz 
z opisem  użycia tychże kosztuje 6 0  c t .

Niefałszowane są do nabycia tylko w 
aptece Z. Ruekera we Lwowie. 1291 4—36 

f Od A d m in is tn z y ^ k c d is t j jc l^ r ó fo ł .

. a ^ . € E  j h * *  « '  m x  m  j a .
S lu k o i f i t i i e ,1 1 6

z wyrobem żętycy po 
zostanie pod nadzorem

Z a k ła d  k u r a c j i  w o d ą  
4 0 0  a n c a e l i  otwarty

lekarskim d n ia  1. o z e r w o a  r. b .
O dogodne um iesiczenie, wyśmienitą kuchnię 

i muzykę postarał się dzierżawca tęgo Zakładu, 
którego też najusilniejszem staraniem będzie, ażeby 

Szanowną Publiczność pod każdym względem zadou olnić.
Zamówienia przyjmuje Skład handlowy Artura Miinzera w Czernio- 

wcach ulica Pańska.

1 0 0 .0 0 0  talar, w  srebrze.
IV 9 . i tO . c z e r w c a  r. li

na stąp i nadzw ycza jn ie  wielkie

Losowanie pieniężne,
w którein w ogóle

1 milion 718.440 talar.
w przeciągu 6 ciągnień d j wypłaty muszą 
być wypłacone. Główne wygrane : 100000, 
30000, 4 0 0 0 0 , 20000, 16000, 12000,10000, 
6 po 5000, 3  po 6000, 4  po 5000, 6 po 
2000, 5 po 3000, 7  po 2400, 21 po 2400, 
47 po 1200, 126 po 800. 207 po 400, 256  
po 200, 28:900 po 100, 80 , 44, 40 i t. d 

Tylko w ygrane będą w yciągnięte.
Na jiowyższe ciągnienie rozsyłam przez 
państwo gwarantowane losy  ]>o 7 złr. 3 złr. 
50 c. i po 1 złr. 75 cnt. za przesłaniem  
gotówki do najodleglejszych okolic. Cią­
gnienie odbędzie się pod nadzorem rządu, 
który i za wypłatę wygranych ręczy. Każ­
dy’ biorący otrzyma plan ciągnienia, a po 
rozstrzygnięciu losowania listę wygranych. 
Uprasza się rychło i z zaufaniem udawać 
wprost do domu bankierskiego, któremu 
sprzyj? szczęście. 1923 9 — 1 0

Siegmund Heckseher
H amburg.

Dęby na sprzedaż.
G m ina król. s to łecznego  m iasta  

L w o w a , ma do sp rze d an ia  w lasach  
sw oich, a m ianow icie w rew irze  Z uhrzy , 
pół m ili ode L w o w a tuż p rzy  ko le i 
C zerniow ieckiej — 3773 dębów  od 16 
do 28 cali g rubych , z k tó ry ch  2316  
k w alifik u je  się  aa  m a te r ja ł w yborow y 
zaś 1457 na m a te rja ł dobrej jakości. 
Na. dn iu  4. L ipca 1870 o go d zin ie  11. 
p rzedpo łudn iem  p rzeprow adzoną zosta­
nie w  I I I .  D epartam encie  M a g is tra tu  
pub liczna  licy tac ja , p rzy  k tó re j chęć 
k u p ien ia  m ający swe pisem ne o ferty  — 
opatrzone w 10%  od ofiarow anej kwoty 
policzyć się m ające w adium  wnieść zechcą.

Cenę w yw ołan ia u s ta n aw ia  się  na 
23. 817 Z łr. w. a. 2073 2 - 3

W  B iurze tego  sam ego D e p a rta  
m entu  zn a jd u ją  się w arunk i licy tacy jn e  
do p rze jrz eu ia  —  zaś przedm iot sp rze  
dąży  wolno na m iejscu o g ląd ać .

Lwów d n ia  18. M aja  1870

W oda Selcerska . 9 medali

APARAT Gazożen RRIETA
naiwany i zabrewetowany.

Czas to pieniądz.
W iednej godzinie można naznaczyć 1000 sztuk 
bielizny za pomocą nigdy me dającego się zmyć

A tram entu  do znaczenia
Przez ten w ynabzek staje się odtąd w y­

szywane znaków zbędnem.
Podpisany sprzedaje pod gwarencją: 

flakonik atramentu do znaczeuia 1 z lr ."— ct. 
pieczątka do znacz, z 2  lit. — „ 30 „

„ z monogramem — „ 90 „
u „ z koroną — „ 40 „
,, z cyfrą do numer. — „ 6 „

podusz. do maczania i penzel — ,, 10 ,,
R oboty grawerskie  uskuteczniała się naj 

taniej. Papier listowy lub koperty za 100 sztuk 
35, 55 ct. kolorowy 65. angielski drapowany 
75 ct. i po 1 złr.

100 kart w izytowych brystoisk ich 60 e, 
100 lakier, 85 ct. 1000 pieczątek najpikęniej- 
szycb 2 złr. 20 ct. 1751 9— 2 0

Zamówienia za zaliczką pocztową.
B c t t e l h e i i t i s  I t e a

m i s s i o n s  G e s c l i i i f t ,
 k. k. Gartenburgebaude in Wien.

JEDYNY  
I jaki potwier- 
| dzonyra zo­

stał przez 
AKADEMIA  
MEDYCZNĄ

Za pomocą 
tego aparatu, 
po a szci hniu 
znanego ob e­
cnie, każdy 

dziś może w 
jednej chwili 
przygotować 

z bardzo ma­
łym  kosztem  
WODE SAL- 

CERŚKĄ i 
i w szelkie na 
poje gazowe  

| jąkato; V ichy, 
Soda, Limo- 
niada gazowa 
i wino tnustt-

tjące etc.

1715 9 - 1 0

JEDYNY  
jaki przyjęty] 
został w Szpi­
talach pary-1 

zkich.

Ceny 
APARATÓW  

BRIETA 
O 1 butelce 

12 fr. 
o dwóch itd.

15 fr. 
o trzech itd.

18 fr. 
o czterech itd 

25 fr.

PROSZKI 
Sto doz 

do 1 bu. lOfr. 
do 2bu . 15 ,, 
do 3 bu. 20 ,, 
do 4 butelek 

30 fran.

MONDOLLOT SYN,
inżynier fabrykant 

Paryżu na ulicy Chateau-d’Eau 94 i 
we Lwowie i w Krakowie u 

I Mikolasza i Trauczyńakiego aptekach.

96.
pp.

Lieb igaE k s t r a k t  mięsny
(Ewtractum ca m is  Liebig)

Wyrób towarzystwa w Ameryce południowej 
Lebig’s Extract o f Meat Company, 

którego dobroć i prawdziwość zaręcza 
pan baron Liebig, losa (i—? 

je s t najlepszym i jedynym środkiem  wzmac­
niającym  dla słabych, osłabionych rekon­
walescentów i wiekowych. W  jednym  
funcie tego eks trak łu  są zaw arte w szyst­
kie części, w gorącej wodzie rozpuszczal­
ne, z 45 funtów mięsa wołowego.

Tego ek s trak tu  nadszedł świeży tra n ­
sport w puszkach kam iennych po %  %  
i ‘/ Q fun ta  do ap tek i p o d  „ G w iazdą“ 

Piotra M ikolasza we Lwowie.

Ja Wilhelmina Rh “ i

0 oświadczam niniejszem publi- £ 
|  czn ie , iż będąc wdową po 
|  śp. dr. Rix od 15 lat jestem  
|  wyłączną i jedyną producentką f 
* prawdziwej i niesfałszowanej ś

o r y g in a ln e j  F a s t y  P o m -  
« p a d o u r , gdyż tylko sama 
|  jedna posiadam tajemnicę ro- 
|  hienia takowej. Zawiadamia­
c i e  tady, że wzmiankowanej 
j, Pasty Pompadour od teraz 
'Ą dostać można prawdziwej tyl- 
<jko w mojem pomieszkaniu, 
jjW W iedniu, Leopoldstadt ,
1 grosse Mobrengasse 1 4  erste 
£ Stiege Thur 4 -2 , przestrzegam 
i; publicznie, by nie kupowano 
i jej u nikogo, gdyż obecnie

me utrzymuję ani składu

Pisma

I
 postronnego, 

’

Oryginalna
P A S T A

POMPADOUR
Dr. A .  R ix

w razie nieskute­
czności zwracają 
się pieniądze bez 

przeszkody.
Rozsyłka za zaliczką 

pocztową.

dziękczynne nie publikują się.

ani filii, i roz­
wiązałam wszystkie poprzed­
nie składy dla zaszłych fał. 
szowań. Moja prawdziwa Pa- 

I  sta Pompadour, także P a s t ą  
c u d o w n ą  zwana , nigdy nie 
chybi skutku. Użycie tej pasty 
na twarzy prześciga wszelkie 
oczekiwania, i jest jedynym
środkiem g w a r a n c y j n y m
do spędzania wysepek na twa­
rzy, pryszczów, piegów, plam 1  

wątrobianych i wrzodów. 
Gwarancja o tyle pewna, że 
w razie nieskuteciności zwra­
cam pieniądze Słoik tej do­
skonałej pasty wraz z prze­
pisem użycia kosztuje 1  złr. 
50 cnt. 1670 9— 12

Wichtig fur Biicherfreunde!
G r a r a n t ie  f u r  n o u ,  k o m p l e t  nnd f e h l e r f r e i ! !

W ie  P r e i s e  s i n d  i» i ł i s t m l e l i .  W a i i r u w * (l «  B a n h n o t e n  i c e ^ t e l l t .
a) ,,Bibliothek deutscher Original-Romane“ 10 dicke grosse Bile.. Ociav Ladenpreis 20 

fl. fur nur 2*fl. b)l „Bibliothck bistorischer Romanc“ der b<’strn d-ulschen SohriftstelL 12 dicke 
grosse Bandę Octav, Ladenpreis 27 fl. fur nur 2 fl. 50 ar. c) .N eueste Bibliothek" hisloris, ber 
Romanę der besten deutschen Schriftsteller, 12 dicke grosse Bandę Octay Ladenpreis 30 fl. fiir 
nur 3 fl. “  llie vorstehenden 3 Bibliotheken a) b) c) aind erst neuerdings voo mir angekauft 
und wurden bisher noch nicht ausgeboten!!! “  „Geschirhle des Rabbi josebut ben Josef Han- 
ootzri genannt Jesus ChristU'." Einzig wirklich wahre und naliirliche Gescbichte des grossen 
Pro; heten ron N.zareth. 2 Bdc gross Oclav 3 fl. (Ein seltenes und hochs interesantes Werk.) 
,,Das 6. und 7. Buch Mosis“ das ist Moses magische Geisierkunat, das Geheunniss aller Geheim- 
nisse, wort und bildgelreu nach einer allten Handschrift dea Papates Gregor Kraus in 33 Kupfer- 

eln sammt cinem wichBgen Anhange (dieses hochst interessanie Werk ist nur in wenigen 
Ex. mpl.sren gedruckt nnd daher sehr sellen) friiherer Preis 16 fl. fur nur 5 f l . !!! ,,Paul de 
Kocka" humoristische Romanc. Beste illusfrirle Prachtausgabe 50 Tbeile mit 50 feinen Bildern 

fl. „Erholungsstunden“ Behferr nde Unterhallung in Errahlungen upd Geachichten mit Bildern. 
300 Seiten stark gross Octav aeh.' elegant 1 fl. 20 kr. ,,Der Landwirth des 19. Jahrliundertes11 
einc umfaasende Darstellung der v;egenwahrtigen Landwirlhschaft in allen ihren Zweigen. 50 
Banda mit 2500 Abbildungeuanur 6 fl 111 Der grosse Anekdoton Scbatz in 1000 humoristischen 
Erzablungen, Gedichten, Anekdoten, Pnffs 10 dicke Bandę, gr. Octav nar 2 fl. rNeucr V.nas- 
spiegel“ mit Abbildangen (versiegellj, 1 fl. 80 kr. 1) Schiller’s sammtliche Merke,“ Original- 
Ausg.ibo 12 Bde, 2) „Gothes Werke,“ 6  Bdc, 3) „Album nordgermanischer Dichtung" 2 Bde mit 
Stablsticben, gr. Octav Pompóser Prachthend mit Goldschnitt. Alle 3 Werke zusa.rmr-n nur 6 fl.

Sophie Schwarzfs Romana* aus dem Scbwcdischen, 118 Bde 7 fl. 60 kr. „Feiers(imdcn“ jn 
100 ausgewahlten Romanen, Erzablungen, Norellen etc. mit vielen liunderten Illustratiunen, 2 
Bandę sehr clogant, 3 fl. 20 kr. „Bibliothek ausgewahlter Erzahlungen“ ron Haekliinder, Hófer, 
Gerstacker, Fanny Lewald, Wildermulb u. A. 24 Bde, gr. Oclar sehr elegant 6 fl. „Die Ausbeute 
der Natur." Eine Anweisung die Nsturkrafle fiir8 Leben r.utzliih «nzu«enden. mit 358 Rezepten 
400 Seilen stark nur 1 fl. 50 kr. „Siiddeutscbland, Ungarn . Sehweiz und Italien’i illustrirt, 
maleriscb beschrieben n.it 175 sauberen Abbildangen sehr elegant 2 fl. „Die Forlpflanzung des 
Menschen“ and d:e heimlicben Gewohnheilen beider Gescblechter mit 24 f<*.n lithogr. Abbifluu- 
gen 3 fl., Dr! Heinrich, vollHtandiger und siehero.1' Selbstarzt fiir alle Geselileehtskranlce, versie 
gelt, 2 fl. Dr. Morel, das G-heimfdss der Zeugun,g 2 fl. Dr. W arstongclie Heilung gebeimer 
Krankheiten und aelbstrerschuldeter Schwachen 1 fl.. 50 kr. „Der Ehespiegel“ fversiegeP) 1 fi. 
Eugen Sui ’s Romanę, hiibsehe deutsebe Kafcinei Ausgtabe, 128 Bandę 8 fl. „Walter Scott’s“ Ro 
mane, dcutsch, neue elegante Ausgabe 108 Bandę 9 A- Hogartlfls sammtliche Zeichnungen, mit 
Lichtenbergs rollslandiger Erkliirung und circa 100 Stablsticben, Prachtband 7 fi „Willibald 
Alexis“ ausgcwablte Romanę (i Bde Ladmpreis 19 fl. nur 3 fl. „Gescbichte der Kriege Oe<ter 
reichs gegen Preuasen,“ ron 1740— 1866, 20 Theile g r. Octar, mit 20 sauberen Stahistic.hen 
2 fl 50 kr. „Mexiko,“ grosses Prąchtkupferwerś o.irka 4C'0 Seiten siark, gr. Octar mitlGpracht 
ro li ausgefiihrten Stablstichen, feinstes Papier in eleganta strr Ausstaltung nur 2 fl. „Der Krauz 
zug der Sehwarzen,“ hochst interessant, 2 Bde neueste Am'gabe in schoner Ausstaltung nur 1 fl 
Boz (Charles Dickens^ ausgewablte Romanę. 43 Bandę 2 il- 50 kr. SpanKn und Portugal, ma 
lerisch-historische Beschreibung der Pyreneischen Halbinsel mit 12 Prnchtatahlstichen, nur 2 fl 

Die Dreadoer Gemalde-Gallcrie" mit 24 Photografien der b eliebteslen Bilder derselben, elegant 
gebd- mit Goldschnitt 5 fl. „Die mahlerischen Rheinlandc,“ 100 Seiten stark mit 100 a-iuberen 
Abbildungen 2 fl. „Vom Vergniigen“ 3 Bde 7 fl. Aus dem1 Leben eines jnngen Maimes und 
seiner sebouen Frau, 2 Bde 4 fl. Ida’s Memoiren, 4 Bde 2 fl. Grecourts Ged'chte 2 fl. „D.e 
Sinnenlust“ 3 fl. „Moderne ,‘uinden“ 3 Bde 2 fl. „Memoiren ci oea Kamermedchen?“ 1 fl. „Di* 
Damenwell" nnler der Regen,schaft des leichtfertigen Herzogs r,’)n Orlean’s 1 fl. 50 kr. Olga 
und Lottehens Erlebnisse 4 Bde 2 fl. „Hulda und Fanni s“ Abeiithener 4 Bde 2 fl. „Chronik 
scandaleuse.“ 2 fl. Das weltberiihmte ecbte Dussel iorfer Kiinstlet -Albnm, grosses Prachlkupfer- 
werk ersten Ranges, mit Text uud zahlreichen Kunstblatte.n, der r.or/.iiglichsten Kiinsller (jedes 
Blatt ein Meisterwerk) Quart, Pomposer mit Goldschnitt 5 fl. , ,1 ’olitei-G  heimnisse und de 
Jesuit/‘h6chst intereasanter Roman aus der Neuieit, 5 Bde gr. Octar 2 fl. „Rafael Album“ mit 
24 nrachlrollen Photographien, Rafaefscher Malsterwerk eleg. geb. 5 fl. „Alexam!er Dumas,11 
Romanę hiibsehe deutsche Kabinets-Ausgabe 128 Bde 8 fl. „Malerisohe Naturgescbichte11 der 
drei Reiche, 750 Seiten Text mit 330 prachlroll kolor. Kupfcrn, PrachtKand 3 fl. 1) „Shakes- 
peare’s“ sammtliche Werke illustr. neueste Auflage in 12 Biinden mit Stahlstichen in reich rer 
goldeten Prachtbanden, 2) „Neues elegantes Schiller-Denkmal," 2 Bde gr. vOetav, (dieses Werk 
koMet im Ladenpreis alleiu 9 fl.) Beide Werke zusammen (i fl. „Die melcri>'cbeSebweiz“ 2 Bde 
mit 75 saubereD Abbildungen 2 fl. 1) „Lessinga Werke“ olegante sclione Oct arausuabe, 2) Kor- 
ners sammtliche W erke," Prachtband, 3) „Eduard Dullers Gedicht»,'‘ Original Prachtband mit 
Goldschnitt, alle 3 Werke zusammen 4 fl. 1) „Cooper und Kpt. Marryal und Ferrys ausge- 
wahlte Romanę," 34 Bde, 2 ) „Leopold Schafers Norelleo" 9 Bde. schooe Ausgabe (diese 
alle n koflen im Ladenpreise 9 fl.) Alle 4 Werke zusammen nur 4 fl. „Illust.rirte MythoGgie 
aller' Vólker,‘‘ 10 Bde mit 300 Ulustrationen nur 2 fl. „Heinri. h Zsehokes huimoristische No- 
rellen" 3 Bde, gr. Octar 2 fl. 80 kr. „George Sands Romanę" 75 Bde 5 fl. „ D ie  Justitzmorde 
aller LSnder," interessant erzahlt, 20 Theile mit sehr rielen Ulustrationen 2 fl , ,Der illnstrirte 
Hausfreund," Scherz und Er-ist zur Unterhaltung und Belehrung 2 Bde mit 140 feinen Stahl­
stichen und Ulustrationen 1870 nur 1 fl. 20 kr 1) Webers Demokritos neueste Ausgabe gr. 
Octar, 2) Saphirs huino’ istiscbe Schriften, beide Werke zusammen nur 2 fl. 50 kr. ,, Chronik des 
Oeil de Bocuf" der iooerea Geinacher des Schlosses in Paris und Verfalls der ;Sitten nnler 
Ludwig des*XIV. XV. und XVI., S Bde gr. Octar (seiten) 11 fl. Capt. Chamiers sammtliche 
beliebte Seeromane, 15 Bde gr. Octar 3 fl. 50 kr. Capt. „Wi!s>ns,“ sammtliche 8'eeromaue,
6 Bde Octar 2 fl. ..Brasilien hochst merkwiirdige Erlebnisse und Reisen in diese.n so inte- 
ressanten Lande ron J. Ratliffo 2 B  ie mit 48 sauberen Abbildungen 2 fl. „Ostindien,, aialeriscb, 
historisehe Beschreibungen dieses hochst ioteressaołen Erdtheiles, gr. Prachtwerk mit 2*4 Pracbt- 
stablst. statt 8 fl. nur 2 fl. .50 kr. „Bibliothek deutscher Klassiker" 60 Bdchen mit PortrSts in 
Stahlstichen 2 fl. „Hamburger Norellen", pikani, interessant, 3 Bdo 2 fl. „Cassiuras Mem oiren," 
beste rollstiindigste deutsche illustrirte Ausgabe, 17 Bde gr. Octar 9 fl. „Liebes-Abent,hcuer" 
des Lorenzo da Pontn, Seitensliick zu Cassanora 3 fl. „Schonheits Album" mit 20 Photogra phien 
ron Frauengruppen \a reizendster Stellung, sehr elegant 4 fl. „Prauenschbnhoiten" Beauttls de 
Femmes 24 brillante Photographien ron Frauengruppeu in reizendsten Po-itionen elegant go- 
unden 5 fl. „Friedricke Brommer" ausgewiihlte Roinaoe 39 Theile 2 fl. 20 kr. „Das 7 i"nal 
rersiegelte Buch" der grossten Geheimnisse 2 fl. „Heinrich Hein*-" Hbllenfahrf, hochst launigrcs 
Poem in 24 Kapitein 1 fl. 40 kr. „Die Stadtglocko" dlustrirte Unterhaltung zu Lust und Lehv-e ‘ 
380 Seiten gross Quart mit iiber hundert sauberen Illustratieuen 1 fl. 50 kr. ,,D ss Illustrirt,f 
Paris" romantiscli malerische BeschreibUng dieBer W eltstadt 380 Seilen stark mit 150 feinen 
Abbildungen 1 fl. 80 kr.

Musikalien.
„Der musiknlische Hausfreund" Feslgabe fiir geiibtc Spieler. 12 clegante Salon-Kompo- 

sitionen enthaltcnd, 2 fl. ~  „Web r Alaum," 10 brillante Original Compositioneu ron Weber, 
Spohr, Meyerbeer, Kiicken, Taubert u. s. w., nur 2 fl. “  Grosses Hamburger „Tanz-Albnm“ 
fiir 1870, das Grosste existircnde, 60 Sc,ten stark 2 fl. „W alzer Album," 6 der beliebten bril- 
lanten Walzer ron Godfrey. Faust etc. enthaltend 2 fl. „Opern Album brillant ausgestattet,
6 Opern enthaltend 2 fl. “  30 der neuesten, beliebt'’slen Tanzc, einzeln 15 kr., zusammen 
2 f l .  „Die beliebtesten Opern" der Gegenwart: „Robert, Nnrms, Str.ndelli, Troubadour, Stum- 
me, Nachtlager, Don Juan, Regimentstochter, Freischiitz, R igolleto, Ł^usl, Martha." Alle 12
zusammen 5 f l .  75 kr. “  12 der belibtosteu „Salonkompositi inen ron Asclier, Jungmann.
Mendelsohn-Bartholdi, Richard n. A., Ladenpreis 8 fl. nnr 2 fl. „Jugend Album," 30 belDbte 
Kompositioncn, leicht und brillant arrangirt, prachlroll nausgestattet, 2 fl. „Festgabe auf 1870," 
brillautes Festgemheak fiir Jedermann 2 fl. Tanz Album auf 1870, 25 Tiinzo enthaltend, mit 
el gantom Ilmschlag 2 fl. „Mozarta und Bcethorens" sammtliche 54 Sonaten fiir Piano, ele- 
gante Ausgabe 4 fl. Mozarts beriihmte Symphonien a 4 msin. 2 fl. Mozarta aammtliche Kla- 
rierstucke l fl. ,,VolksIieder Album," 100 der beliebtesten Volkslider enthaltend, 190 Seiten 
stark 1 fl. “  50 Tanze fiir Violine znsammen 2 fl. dieselbu mil Pianoforte begleitung, Orche- 
ster Parisien 4 fl. ..Webers" sammtliche Sonaten fiir Pian > 1 fi. „Franz Schubert:" Miiller- 
lieder (24), Schwannengesang (14); Winterreise (24), Erlkonig f22>; u. s. w. A lle 84 Licder 
zusammen nur 2 fl. Beethorens sammtliche Symphonien a 4 mais 5 fl. 64 der „beliebtesten 
Ourarturen fiir Piano ron Mozart, Beethoren, Spohr. Schubert, Weber, BoildieU, Herold
Auber, B eliiń i, Rossini und so weiter. Alle 61 zusimmeii nur 5 fl. 75 kr. „D es Pianislen 
Hausschatz," 12 brillante Original Kompositioncn der beli bt n Kompositionisten Godfrey
Harmston, Kafka, Richards u. s. nnr 2 fl.
R r / ) ł l Q  ausser den bekannten werthvollen Zugaben zur Deckung des geringen Portos bei 
”  1 BestelluDgen ron 5 fl. und 10 fl. noch neue Wercke ron Auerbach, Miihlbach,
illustriite erha.lt jeder W erke und Classiker gratis.

N. Ij. Direkte Bestellungen unter Beifugung des Betrages in osterr. Banknoten 
(Postvorschuss wird Meselbst absaiten d er Fostanstalten nach den k. k. ostereichischen 
Staaten nicht ertheilt) werden sofort prompt ausgefuhrt.

S ig m u n d  Simon in H a m b u r g
B iicher E xporteur

2110 1— 3 3 f g r o s s e  B l e l c l t e n  3 C .

a

Jubiler i złotnik, oraz i taksator
p r z y  F i l i i  c . b  u p r z y w .  B a n k a  d la  o b r o tu  o g ó ln e g o  w e  L w o w ie ,

poleca względom Szanownej Publiczności swv.j 
przy  u licy  P ojezuinkiej pod  l 7 7 2 ’/ ,  naprzeciw  dom u K órnickich ,

skład najmodniejszych towarów złotych i kosztowności,
tak własn, go wyrobu, jak i z pierwszych fał ryk zagraniezuyeh, 

p o  c e n a c h  n a j i i i n i a r h o n a ń a z y e h ,
Wielki wybór korali w najlepszym gatunku las w sznurkach jak i w garnituiach. 

Każdego rodzaju kosztowności i kamienie zakupuje po najlepszych cr-nach możliwych, a
wszelkie zamówienia i naprawy uskutecznia szybko i tanio. 2090 2  12

P iękn y  i  w ielki w ybór m ęzkich i  dam skich  łańcuszków  cechowanych z 14. 
karatowego złota, po nsjumiarkowańszych cenach.

I
f i i n r c z e  ( w i e l k ą  c h o r o b ę )

koruje l i s t o w n i e  lekarz H p c c j n l n i c  dla chorób epileptycznych BJr. O . 5 4 1 1 ,-  
i„HSV*e w Berlinie. Louisenstrasse 45. Już przeszło stu wyleczono 1623 64—200 1

I I I

Fabryczny skład Parasolek
najnow szego  fasonu od

1 «  t l o  ■  € *  K i r .

w na jw iększym  w yborze  i po znacznie niż­
szych  cenach niż gdz ie  indziej, poleca 
S zan o w n e j  Publiczności m a g a z y n  I703 u .?

i .  kleiła synów we Lwowie.
KLEJ BIAŁY w PŁYNIE

p. G-audin z Paryża
do klejenia papieru, tektury, porcelany, szkła

PROSZEK
marmuru, drze,va, korka ect,

KUBINO WY
wyborny do naostrzenia brzytew, czyszczenia sreber, potasowani- wsieikich metali, bielenia zę­
bów i t. d. D o s t a ć  m o ż n a  w© L w o w ie  w  ap teo ©  P . U i k o l a s c h a  2 0 4 8  2— 12 
—  ____________

fW ;t o < l e ń $ k i e

I

Towarzystwo Izb Wymiany
z kapiialem akcy jnym  3 mil, z ł r .

kapuje i sprzedaje effekta państwowe i przemysłowe, losy, monety 
złote i srebrne, promesy na wszystkie ciągnienia, załatwia sprawy 
wekslowe i listów kredytowych (przekazy) wystawione na wszy- 

| stkie znaczniejsze miejsca Europy i Ameryki, tak na rachunek tu- 
|  tejszych giełd, jakoteż na zagraniczne najrzetelniej. —

1379 2 2 — 24

Wiener Wechselstuben - Geseilschaft,
W  i c i l i i i  G r a b e s i  8 .

. le dyny  ś r o d e k ,  k t ó r y  z a  r z e c z y w i s t ą  o r y g i n a l n o ś ć  i z a  
r z e c z y w i s t ą  s k u t e c z n o ś ć  o d s z c z e g ó l ń i o n ó  a m e r y k a ń s k im  
p a t e n te m .  W s z y s t k i e  in n e  p o d o b n e  ś r o d k i  s a n i e u d a t e ,  
rv aśl A<10 w fint a, pr*«.»d kióroml osłrs&ega.

5 ( . ' v w » m ą i W M i / w w w w / i ^ g

5 A m erykańska  wala gośćcowa l
gę V 1 ^ W V V /V V V \(V V V I  V% /IAtl/V% lVVVV(VVW X

przeciw

cierpieniom reum atycznym , g o śćco w i i reum atyzm ow i zęb ów ,
cierpiouiom  

krótkim cza-

frank

przeciw kłóciu, rwaniu w członkach, nabrzmieniu m igdałków i gruczołów  
tw arzy, kłóciu w uszach i bolom  szyi i t. d. Uśmierza najdotkliwsze bole w 
s i e , zupełnie leczy przy ciągiem  używaniu.

Proszę baczyć na godła i na znaki trzech firm. Cena rulonika 80 cnt. czyli 1 
i 25 cnt. Przepis użycia może być przejrzany nie kupując środka.

do nacierania. Z powodu jej 
doświadczonego skutku zale­

ca się najmocniej. Może być sama lub przy używaniu waty gośćcowej używana. Cena fla- 
kniku 50 cnt.; za opakowanie 20 cnt. 1 655 7 —12

Prawdziwe sprzedaje we Lwowie apteka Zy g .  Ruekera.

Am erykańska woda gośćcowa

KANTOR WYMIANY
c .  k .  u p r z y w .  p r n l f c .

akcyjnego Banku hipotecznego
kupuje  i sp rzedaje  iVi3

wszystkie efekta i monety
pod warunkami najprzystępniejszemu

WYROBY KRAJOWE
a  tui uowicie derki na konie, kołdry wełniane, koce kolorowe i białe (do 
użytku w kuracji zimną, wodą), flanelki, sukna grube (koiuiśne) baja i halina, 
szale i chustki damskie i męzkie różnego rodzaju, sukno na podłogę itd. są 
do nabycia po cenach fabrycznych najuiuiarkowańszych w składzie pod 1. 2112/ 4 
w domu B reuera ulica Sw. Anny, gdzie przyjm ują się także zamówienia. 

Z lecenia z prowincji uskuteczniają się bezwłocznie za pobraniem.
Oraz zakupuje się wełnę w partyach większych lub m niejszych; oferty 

dotyczące adresow ać należy:
I F ł i h r j k a  s u k n a  i w y r o k ó w  w e łn ia s ty c h  

W  S&rzt,U*ll«włeacI» poczta Lwów. 2004 5—?

ggip* Do naszych Szan. P.T. czytelników.
Ze znanej uczciw ości pow-zechnie S u n .  Public.zuości w najlepszej pamięci zostający

M a s z y n  konfekcyj męzkich

B ,  F B 1 1 Ó J D N 6
w  > N l a r t t t t r e t c n s t r a s s e  S i r .  A S  2035 4—12

pozwalam sobie szanownej publiczności Pl'zy nadchodzącej porze letniej polocie ubiory, wykonywane podług mo­
delów, dla mężczyzn i chłopców nit^niniej wszystkie do tej kategorji należące rzeczy  najsum ienniej, a to :

!!! Ubranie męzki®
Ł a d n e  u b r a n ie  w io s e n n e  po

od zlr. 8.50
15.—
10.—
8.—

4.—

3.&0
5 . -
6.—•
1.50
3.50
3.50

111• M
15  z l r .
do złr. 20.— 

„ 3 0 . -
, ,  „ 25—
„ 7i 15—
„ 11 15, r-

, 8—

Zarzutka . . ,
■Wiosenne ubrania . . . .
Letnie ubrania........................
pikow e ubrania dobre . .
Myśliwskie ubrania . . .
Domowe ubrania ,
Przed, wiosen, i letnie ubrania 
Przednie surduty czarne . .
Spodnie lotnie . . . .
Spodnie półwełnlane . . .
Spodnio wełniane . . .  *
Skodnie cz a rn e ........................
Kamizelki letnie . . . .
Kamizelki wełniane . * .
Kamiz. kolor, lub białe pik.

N a jw ię k s z y  s k ł a d  s u k ie n  d l a  c h ło p c ó w  
7 o d 2 - i *  l a t .

Ubiory Saticloth . . . . . . .  od złr, 3 .— do 6 .—
,, półwełniane „ «, 2 .— ,, 5 .—
„ p i k o w e ........................2. 5 0 . ' 6 . —
„ a k s a m it n e ......................................  „ 7.— „ 15.

Paletoty w pięknych formach, po możliwych cenach.
O dokładne podanio miary upraszam; do surdutów

wymaga się podania objętości ciała, pleców 1 rękawów, do 
spodni szerokości 1 obszernoscl kroku, dla chłopców wy­
starczy podanie wieku.

25 .—
3.50
5.—  

10 . —  

10.—
2 .5 0
6.— 
5.--

!!! i i e i i z n a  m ę z k a !!!
R o b o ty  d o m o w e j .

1.560 sztuk kolorowych koszul Oosmos w deseniaęh 
zeszłorocznych, przedtem po 2 złr. 50 cnt* obecnio po 1 złr' 
70 cnt.
Płócienne koszule do roboty od złr, 1.50 do 2.
Irlandzkie koszulo płócienne od złr. 2, 2.25 do 2.50. 
Prawdziwe rumburgskie plóc. od zlr . 2.50, 2.75 do 8.50. 
Przednie koszule ręcznej roboty od złr. 4 do 5.
Kolorowe koszule Cosmos od złr. 1.50, 2 do 2.50.
Białe koszule szyrtyngowe od złr. i . 50, 1.80 do 2. 
Prawdziwe koszule angielskie od złr. 2.25, 2.50 do 3. ; 
Najprzedniejsze balowe koszule, z wstawkami haftem 

francuzkim od złr. 6, 8 do 10.
Płócienne kalesony od złr. 1.30 do 1.50. 
prawdziwe rumburgskio od złr. 1.80, 2 do 2.50.

Kroju węgierskiego i niemieckiego.
Najprzedniejsze chusteczki do nosa płóclonne i baty­

stowe pół tuzina po 2 złr do 6 złr.
Do koszul uprasza się o podanie objętości szyi.

IV. K o n fe k c je  1!!
Kołnierzyki m ęzk ie, krawatki, szarfy 1 szkarpe*** 

wełhiiano, Pils do cos, białe i kolorowe.
R z e c z y ,  k tó r e l iy  s i e  n ie  p o d o b a ły  prasy j" 

n a p  o w r ó t .  *
2.'iwnówieuia na kwotę 25 złr. otrzymają w prozencie 

piękną koszulę.

Zamówienia za zaliczką pocztowy. Op akowanie bezpłatne 
W zory w ysyłam y na żądanie franko i bezpłatnie.

Wydawca: Teofil Szumski. Właściciel i Redaktor odpowiedzialny: Jan Dobrzański. Z drukarni kmjoWęj M. F. Poremby.


